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to nadzwyczajna ekonomia w zużyciu pa­
liwa, pewność ruchu ze względu na pierw­
szorzędny materjał i piękne płynne linje 
które znamionuję rasowe wozy. — Spe­
cjalne udogodnienia dla szoferów wła­

ścicieli taksówek.

BERGMANBRACIA STEFAN i P IO TR
INŻYNIEROWIE

WARSZAWA, ul. Marszałkowska 154.
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Histurja Związku Zawodowego Hzeczypospohte) Polskiej [Centrala].
Ciąg dalszy.

P o  k o n fe ren c j i  przędz  jazdow ej,  na  k tóre j został 
u s ta lo n y  te rm in  1-go Z jazdu  K rajow ego, a m ianow icie  
d n ia  2 i 3 m a ja  1926 roku ,  K om isja  O rgan izacy jna  
Zw iązku robi wszystko, ażeby Z jazd  zo rg a n iz o w a n o ,  
jakna jlep ie j ,  ażeby w  przyszłej C entra li  m ogły  się z n a ­
leźć w szystkie  lokalne o rganizacje  zaw odow e  n a  te re ­
nie Rzeczypospolitej się zna jdu jące .

Z jazd  O gólno-K ra jow y odby ł >się w  W arsz a w a  
w  lokalu  Z w iązku  p rz y  ul B rackie j 17, dn ia  2 i 3 m a ­
ja, o  godz. 12-tej w p o łudn ie  w  obecności delegatów  
z W a rsz a w y :  Bielewicza M., Janow sk iego  J. B., D o liń ­
skiego S tan is ław a, Szmycielskiego B., M iłakowskiego 
F  , oraz  członkówr Komisji O rgan izacy jnej:  Miillera V 
R ongenca S. i T rzec iaka  St., z K rak o w a :  Szybowicza 
S t . ^ W i d ł a  E., Katowic: A dam czyka  A., Królewskiej 
H u ty :  Szczygła A., z Łodzi: L echnera  P., z P o znan ia :  
Gebla A.,’ M aty jas ika  SI. przedstaw iciela  Kom. Cen-tr. 
Zw. Zaw. Podniesińsk iego . (■— )' (— ).

Zagaił Z jazd  tow. Trzeciak  z W arszaw y . V krót-  
kiern p rzem ów ien iu  zo b razow ał rozw ój organizacji  
w  b y łe j  Kongresówce. Na zakończen ie  p ro p o n u je  w y ­
b ra ć  3-ch p rzew odniczących , a m ian .  z W a rs z a w y  1, 
z P o z n a n ia  1, z Katowic t. W y b ra n o  z W arszaw y  Ron 
genca, z P o zn an ia  Gebla, z K atow ic AdainczyKa

Przew odn ic tw o  o b ją ł  tow. R ongenc z W a rsz a w y ,  
p ro p o n u ją c  n a  sek re ta rza  T. W id ła  z K rakow a  i T. 
Szczygla z K rólew skiej H uty .

O trz y m u je  głos przedstaw ic iel  Kom. Centr. Zw. 
Zaw. W  sw ych  w y w o d ach  w sk azu je  n a  znaczenie Z ja z ­
du , k tó ry  przez scen tra lizow anie  łączy się n ie ty lko  
z ogó lnym  ru c h e m  robo tn iczym  zo rg an izo w an y m  
w  Polsce, lecz także  sta je  się cząs tką  zorganizow anego 
p ro le ta r ja tu  m iędzynarodow ego , k tó ry  w ałczy  o zw y 
cięstwo idei socjalizmu Na zakończen ie  życz\ p o w o ­
d zen ia  w p racy  i ro zw o ju  naszej o rganizacji  -

Tow. Jan o w sk i  w ita Z jazd  wr imieniu organizacji 
warszawskiej.

P rzew odn iczący  odczy tu je  liczbę obecnych  i p o ­
rz ą d e k  dzienny , k tó ry  b rzm i

1) Zagajenie,
.2) W y b ó r  P re z y d ju m  Z jazdu,
3) Uchwalenie  reg u lam in u  o b rad  i w y b ó r Ko-

misji,
4) Powitanie,

S p raw ozdan ie  Komisji O rgan izacy jnej  i Od-
działów,

i Uchw alenie  S ta tu tu  Zw iązku,

7) U chw alenie  reg u lam in u  d la  O ddziałów,

8) Ustalenie w ysokości wTk la d k i  cz łonkow skiej
i uchw alen ie  p re l im in a rza  budżetow ego,

9) P o s tu la ty  w spraw ie  u reg u lo w an ia  ru ch u ko
łowego i pieszego,

IOl Położenie p ra w n e  szoferów,
11) W y b o ry .

a) Z a rz ą d u  Głównego,
b) Komisji Rewizyjnej,
c) Sądu  Koleżeńskiego, o

12) W o lne  wnioski.
W p ły n ą ł  do  P re z y d iu m  wniosek, a b y  uczcić p a ­

m ięć poległych ro b o tn ik ó w  w  dniu  1 m a ja .  Obecni 
u czynili lo przez pow stanie .

PrzewodniczącyOfproponuje w staw ić  jesżcze jeden  
p u n k t  p o rz ą d k u  dziennego, m ia n .  sp raw o zd an ie  O d ­
działów'. T. A ugsburg  p ro ponu je ,  ażeby  ty lko  u z u p e ł­
nić p. 5 przez dodan ie  ,,i O ddzia łów ", a to dlatego, aże­
by  Komisjoiną dać  m ożność w yw iązan ia  się z w łożo­
n y ch  na  się obow iązków . Obecni p rzy ję li  pow yższą  
popraw kę .

Dalej p rzew odn iczący  p ro p o n u je  p rzy jęc ie  r e g u ­
lam in u  Z jazdu :

1) P rzed  k ażd em  posiedzeniem  Z a rz ą d u  wszyscy 
delegaci w inni zap isyw ać  się n a  liście obecności.

2) Referenci j i rzem aw ia ją  po 30 m in u t  ara z a k o ń ­
czenie d yskus ji  po* 2 m in u ty .

3) W  d y sk u s j i  wolno p rzem aw iać  2 razy  do k a ż ­
dego p u n k tu  p o rząd k u  dziennego: I-szy  raz  —  15 m i­
nut, d rug i  —  5 m in u t .

4) W  sp ra w a c h  fo rm a ln y c h  p rzem aw ia  jeden  
mów'ca za w niosk iem , jeden  p rzeciw  p o  3 m inu ty .

5) W niosek  należy  zgłaszać ma piśmie, wniosk i 
w inny  b yć  opa trzone  podp isam i w nioskodaw ców .

6) G łosowanie od b y w a  się za po m o cą  podnoszenia  
w górę  kari  w stępu .

Obecni reg u lam in  przy ję li  jednogłośn ie  bez p o ­
p raw ek .

Dalej w y b ra n o  K om isję  M anda tow ą , w sk ład  
k tó re j  w'eszli t A ugsburg  z W arszaw y , t. Szybowicz 
z K rak o w a  i t, M aty jasik  z Poznania .

W reszcie w y b ra n o  K om isję  S ta tu tow ą  i Reguła 
m in o w ą  a  m ia n  . t. A u gsburga  z W a rsz a w y ,  t. A d a m ­
czyka z K atow ic  i t. Gebla z Poznania .

P rzy s tąp io n o  do’ p. 5 porz . dzień., sp raw ozdan ia  
Kom isji O rgan izacy jnej .

R eferu je  t. Muller. W sp o m in a  o Zjeździe w  Pozna  
niu, nas tępnie  m ówi o k onfe rencp  delegatów  w W a r ­
szawie, podk re ś la jąc  d e s t ru k c y jn ą  ro b o tę  delegata D o­
lińskiego ze L w ow a a także  to, że Z a rząd  L w ow ski 
s tanął na tem  s a m e m  stanow isku .

Dalej t. Miiller p rzechodzi  do sp raw o zd an ia  
z W arszaw y . S tw ierdza, że W arszaw 7a liczy 1400 cz łon­
ków Gafy szereg sp raw  za ła tw iono  z w ła d z a m i  z ko- 
r z jś c ią  dla Z w iązku  a nnan . w sp raw ie  k a r  ilość 
- 'tumejszyła się znacznie.

G. d m.

Samochody „ C h r y s le r "  żasiępstwo
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Nowy wyhitz Oddziałów Związku Zawodowego 
Aufomobilisfów Rzeczypospolite) Polskie;.

Z am ieszczam y  poniżej now}r w ykaz  O ddzia łów  
Z w iązku .

J ed en  r z u t  ok iem  pozw u la  ocenić rozros t  nasze j  or­
ganizacji i ro zm a c h  tego rozrostu.

Z całą  o tw artośc ią  z w ra c a m y  uw agę, że rozros t  
ton pos tępu je  n iezm iennie  p o m im o  dzia łań  ró ż n y c h  je ­
dnostek , chcących  — bez względu n a  d o b ro  ogółu k ie ­
ro w c ó w  —  s tw o rzy ć  ja k ą k o lw ie k  p o d o b n ą  o r g a n iz a ­
c ję  d la  sw o ich  o so b is ty ch  ce lów  i zysków .

P rzy  tej okazji  z w ra c a m y  uw agę  w s z y s tk ic h  P. T. 
F ir m  i C zy te ln ikó w , że ty l k o  nasze p ism o  jes t  reprezen­
tan tem  organizacji za w o d o w e j  k ie ro w có w  Polsk ich .  —  
W sze lk ie  fa łs zy w e  wieści w  t y m  k ie r u n k u  są z w y k łe m  
o szu s tw e m , n iem a  b o w iem  innego organu Z w ią z k u  Z a ­
w o d o w eg o  A u to m o b il is tó w  R zeczyp o sp o l i te j  P o lsk ie j , 
k tó rego  potęgę  o b razu je  poniższy w ykaz.

R edakcja .

1. M ars/^iwu, iii. D ługa  19.
2. P o zn ań ,  ul. D ąbrow sk iego  42.
3. K raków , P lac  M ate jk i 4.
4. Katowice, ul. P o p rzeczn a  14.
5. Król. H uta ,  J a n  Crnok, S traż  P o ż a rn a ,  B y to m sk a
6. Bielsko, J a n  S u ró w k a ,  ul. H au łcn o w sk a  47.
7. T arn . Góry, Karo l Sclirolh, ul. K ra k o w sk a  15.
8. R ybn ik , K aro l W ęglorz ,  ul P ia sk o w a  51.
9. Cieszyn, R udo lf  Zając, ul. P rz y k o p a  34.

10. Sosnowiec, P ie irzak  Leon, ul. K o łłą ta ja  11.
'  11. Żywiec, W . Gregorczyk, P ap ie rn ia .

12. Łódź, ul. Suw alska  7.
13. Lwów, ul. Cicha 7.
14. W ilno, ul. J ag ie l lońska  3— 25.
15. B iałystok, N. S lepow rdński,  Ż ó łtkow ska  szosa 17
16. Lublin , ul. B e rn a rd y ń sk a  28.
17. Częstochowa, ul. Kościuszki 62.
18. P io trków , ul. L eg jonów  4.
19. W łoc ław ek , ul. Kościuszki 6.
20. Kielce, ul. O rla  4.
21. Kalisz, Józef  Maciejewski, ul. P iuskorzew ie  17.
22. Rzeszów, Ozóg Jam, w  Głogowie.
23. D rohobycz.
24. Łuck, Józef Łacisz, K u r ja  B iskupia
25. R ów ne  W ołyńskie ,  ul. S ienna 2.

^  26. T a rn ó w , R o m a n  M inor, M łyny Szancera, 
s. 27. Now y Sącz, N aru tow icza  5.

28. Kowel, Miksiewicz B ron is ław  stacja  p ła tu ic /a
29. D u b n o  —• stacja  płatn icza.
30. T o m aszó w  Mazowiecki, K aliska 26.
31. W ie luń , ul. Kaliska 11.

S E K R E T A R JA T Y  OKB Ę GO W E .
1. Katowice, ul. Poprzeczna  14, c z y n n e  codziennie 

od  8— 4.
2. K raków , p lac  M ate jk i 4
3. Lw ów ).ul.  Cicha 7.

S E K R E T A R JA T  ZCRZĄDU G Ł Ó W N EG O . 
W arszaw a , ul. D ługa  19.

Z ŻYCIA ZWIĄZKU
Z A R Z Ą D  G Ł Ó W N Y .

IV Kongres zwią^Kow Zawodowych w Polsce.
W  dn iach  30 i 31 m a ja ,  1 i 2 czerw ca b. r., w  lo­

k a lu  Z w iązku  Zaw, K olejarzy  w  W arszaw ie ,  odb y ł  się 
IV. Kongres Z w iązków  Z aw odow ych .

Z ram ien ia  naszego Zw iązku , w  Kongresie bra l i  
udzia ł  kol. kol. Z aw ad zk i  i A ugsburg.

U chw alono  cały  szereg rezoluc ji o treści z a sa d n i­
czej a mlędz}' innem i, w punkcie  p o rz ą d k u  dziennego, 
„O rgan izac ja  i laklykaY, —  rezolucję, k tó ra  do tyczy  
nas  bezpośrednio , gdyż m ów i o cen tra lizacji  r u c h u  z a ­
wodowego, treść  k tó re j  poniże j po d a jem y :

„K ongres zobow iązu je  K om isję  C en lra ln ą  Z w iąz ­
k ó w  Z aw odow ych , do p o d e jm o w a n ia  k ro k ó w  celom 
łączenia zw iązków  p o k re w n y c h  z a w o d o w , lun  d z ia ła ­
jących  w śró d  tych  s am y ch  dzia łów  p ra c y  i upo w ażn ia  
j ą  do po d e jm o w an ia  u c h w a ł  w ty m  k ie ru n k u  oraz  do 
oznaczania  czasu połączenia. —  U chw ały  Komisji C en­

tra lne j w ty m  k ie ru n k u  są bezw zględnie  wiążące dla 
w szy s t l  ich Z w iązków , p o d  g rozą  w yk luczen ia  ich ze 
Z w iązku  S tow arzyszeń  Z aw odow ych  w P o lsce1'.

J a k  v, Idzimy, rezo luc ja  la idzie po linji ścisłej ceai 
tra lU acji  i obow iązu je  w szystk ie  związki, p o d  grozą  
w > k luczen .a , a więc i Zw iązek Zawmdoww A utom obi 
hstów.

Poniew aż na kongresie  Zwnązku T ran sp o r to w có w  
w yniesiona zoslala  podobna  uchw ała , ż ąd a jąca  od  K o­
misji Centra lnej, p rzy łączenia  naszej cen tra li  do Zwiąż - 
ku Zaw. T ran sp o r to w có w , — k o n g re s  naszego Z w iąz ­
ku, ma jącą się odbyć  w paźd z ie rn ik u  b. r., będzie  m u  
siał ostatecznie  sprawTę tę jaknajpo.mvślniej rozwiązać.

Z arząd  Główny naszego Zw iązku, będzie  m u s ia ł  
ze swej s trony zrobić wszystko, ażeby  ogół cz łonków  
z tą ..praw ! ja k n a jd o k h u ln ie j  zapoznać, b y  delegaci p a  
kongres  p rzy jecha li  z gotow em i w nioskam i.

Do Komisji l lew izj inej Kom isji Centra lnej,  z n a ­
szego Z w iązku  wszedł kol. Z aw udzk i E d w a rd .

A uiospori, Kraków, B racka 2. — T elefon 21-79
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ODDZIAŁ KRAKOWSKI.
Urzędowanie w miesiącach leuiicn.

Zaw iadam ia  się członków, żc w m iesiącach le t­
nich kamcclarja Z w iązku  o tw a r tą  jest. codziennie  od 
godziny ti do 9-ej wieczoren®  za.ś w niedzielę.-qd tó -  
d z i iW lO -e j  do 12 L[2 popołudniu .

Wpłacanie w tłauett.
W zy w a  się członków, b y  ja k n a jry c h le j  wpłar .I i  

wszystkie zalegle w k ładk i ,  a to tein hardz ie j ,  że wobec 
zd a rza jących  się w sezonie częstszych w y p a d k ó w  sa­
m ochodow ych , m ogą  oni pozostać Lez o h ro n y  praw nej.

Spółdzielnia.
Uprasza  się w szy .lk ich  członków, którzĄT p o d p i­

sali d ek la ra c j i , f  by  do dni 10 wpłacili  dek la rac je ,  zaś 
zaw odow ych  autom oLiiistów  zaw iad am ia  się, że wpisy 
do Spółdzielni uskutfeęznia się codziennie w godzinach 
u rzęd o w y ch  Związku.

W  najb liższych  dniach  u ru c h o m io n y  zostanie  
a u to b u s  Spółdzielni, zaś p e r t ra k ta c je  w  sp raw ie  n a b y ­
cia drugiego au tobusu  są w  toku.

Oddziały Spółdzielni.
Z aw iadam ia  się n aszych  cz łonków  i w  ogólności 

zaw odow ych  au tom obilis tów  zc w szystk ich  m iast W o ­
jew ództw a K rakowskiego, że n a ty ch m ias t  po za ła tw ie ­
n iu  najp iln ie jszych  s p ra w  , Spółdzielni w Krakowie, 
p rzy s tąp im y  do zorgan izow ania  O ddzia łów  Spółdzielni 
w k ilku  m iastach .

Z w raea jąć  uw agę  Kolegom na doniosłość ru ch u

Przemyśl samochodowy na P.W.K.
W y sta w a  sam ochodoów  na P. W . K. czyni is to ­

tnie  im p o n u jące  wrażenie, po raź  p ierw szy  boda j  m a  
się sposobność do zapoznan ia  z po lską  wytwórczością  
w' tej gałęzi na szerszej skali, a przeszło to wszelkie 
oczekiwania. Pom im o, że tę*i dział w ytw órczości nie 
m ógł u  nas rozw inąć  się n a  m ia rę  zag ran iczn ą ,  je d n a k  
to, co w id z im y sn a  P. W . K. p rzek o n u je  każdego, że 
polski p rzem ysł  au tom ob ilow y  czyni wielkie postępy, 
a jakością  sw ych w y ro b ó w  nie u s tęp u je  zagran icy .

Po lska  pos iada  dwie fab ry k i  w y tw arza jące  sa ­
m o ch o d y  ł ą c z n e  z s iln ikam i, a m ianow icie: P a ń s tw o ­
w ą  W ytw ó rn ię  S am ochodów , w yrab ia jącą  sam ochody  
osobowe i uŻĄdkowe, o raz  Sp. Akc. „U rsus" ,  w y ra b ia ­
jącą  sam o ch o d y  c iężarowe i autobusow e.

W  wieży Górnośląskiej we w spó lnem  stoisku 
P a ń s tw o w y c h  Z ak ładów  Imżynierji mieści się stoisko 
P ań s tw o w e j  W y tw ó rn i  Sam ochodów . W y s taw io n e  są 
cztery  sam ochody: 2 osobowe, 1 l im uzyna  i 1 sam o ­
chód san i ta rn y .  Na szczególną uw agę  zas ługu je  4 cy­
lindrow y silnik o b a rd z o  proste j  k o n s t ru k c j i  inż. T ad  
Tańskiego . Zaletą  tego silnika jest  to, że p rzy  w y d a j ­
ności 45 KM., czym  on zaledwie 2000 o b ro tów  n a  mi-

Spółdzieloźęgo p ro s im y  cz łonków  o na ty ch m ias to w e  
rozpatrzenie ' .się w m u-jscowych s to sunkach  w k ie ru n ­
k u  w yszukan ia  odpow iednich plaeelw n a  dw orce  a u to ­
busow e, o ile ru ch  autohusowĄ7 jest w d anem  mieście 
rozw inię ty  a w szczególności w k ie ru n k u  w y szu k an ia  
odpow iedn ie jszych  miejsc m ożliw ie w cen tru m  miasta 
na  posła wionie s tudni benzynow ej i zaw iadom ien ie  nas  
o spostrzeżeniach

Spółdzielcza sissdnia Penz}no>va \i Krakowie
Z arząd  Spółdzielni w K rakow ie  w niósł do M agi­

s tra tu  Krakowskiego podanie  o zezwolenie na w ą  b u d o ­
w anie  własnej s tudni benzynowej..

Poniew aż jest to p ierw szy  w y p ad ek ,  że zawodowi 
aulomobili.ści w K rakow ie  z d o b n i  się na  swrą wdasną 
p laców kę  Spółdzielczą jako  jeden  z ich w arsztatów 7 
p racy , —  przeto  jest uzasadn iona  nad z ie ja ,  że już 
w  dniach  na jb liższych  podan ie  to zostanie p rzychy ln ie  
zała tw ione  i przystąp im y7 do wrvbudow7an ia  studni, na 
co p o s ia d a m y  p rzygo tow any  kapita ł .

NwWg wydawnictwo Oddziału Krakowsifiego.
O ddzia ł  nasz Wydał w dn iach  os ta tn ich  „ K ra k o w ­

ski P rzew o d n ik  Autom ohilis ty" . Książeczka ta o (58 
s tronnicach  d ru k u  w7 cemie 1 zł.ozawuera wszelkie in fo r ­
macje po trzebne każdem u  kierow cy sam ochodow em u, 
a m ianow icie:  dzielnice Krakow7a, K om isarja ty7 O b w o ­
dowe M agistratu, K om isa r ja ty  Policyjne, szczegółowy 
w ykaz  aleji, ulic i p laców , w y k az  W ła d z  i 'U rzędów , 
banków7, kas, Z ak ład ó w  n au k o w y ch ,  T ow arzystw , 
Z w iązków , ap tek , szpitali z po d an iem  adresów7, hoteli,

nu tę ,  a nad to , że w jc y s tk iś  ś ru b j^ u  silnika i podwmzia 
pos iada ją  jodem i ten sam  gw in t i główkę., co u m o ż li­
wia zm on tow an ie  i zdem on tow an ie  jed y n y m  kluczem  
płask im .

O ddzieln ie  pom ieszczone są eksponaty7 f irm y  
„U rsus" ,  k tó ra  z m a te r ja łó w  k ra jo w y ch  w y rab ia  p o d ­
woziu pó lc iężarow e i au tobusow e. Podw ozia  le zaopa 
Irzone są  w  simiki czterocydindrowe o m ocy §5 KM., 
(2000 obrotów7 n a  m in u tę ) . Na podw oz iach  półciężaro  
w ych  m o n tu je  „ l i r s u s "  m  i. n adw oz ia  s trażackie, 
o ba rd zo  p rak ly czn em  i eelowem rozmieszczeniu 
sprzętów7 strażackich.

F irm a  „U rsu s"  w yrab ia  doskonale  au tobusy ,  k tó  
re jeśli chodzi o nadw ozia , ' są d o p ra w d y  w  sianie 
sp ros lać  w szelk im  w ym ogom . T ak ie  au to b u sy  u ż y w a ­
ne są dla k o m u n ik ac j i  n a  te re n a c h  w ystaw ow ych .

W  paw ilon ie  p rzem y słu  sam ochodow ego  zn a jd u je  
się sam ochód  „S te lysz" b r .  Stef. Tyszkiewicza. F a b r y ­
ka ta nie w yrab ia  o b e c n i^  sam ochodów  a to sk u lk icm  
pożaru , k tó rem u  n iedaw no  uległa. Jeśli zaś chodzi 
o sam sam ochód  „Stoty.sz" lo z n a jd u je  on powrszcchne 
u zn an ie  i cieszy się p o p u la rnośc ią  u  mas i zagran icą .

l-'KNastepnie zw raca  -na siebie uw7agę sam o ch ó d  fir  
m y  „As" z W arszaw y  W p ra w d z ie  f irm a la  nie w yra-

M oiocykle ,,H ARLEY-DAYIDSON" zastępstw o
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re s la u fa c y j ,  to a t ió w , k ia ,  sal k oneer low yc li  i szeregu  
f i rm  au tom ob ilow ych .

P rzew o d n ik  len  jest w a ż n y m  dla każdego k ie ro w ­
cy  sam ochodow ego. K uncelarja  O ddzia łu  posiada  na  
składzie P rzew o d n ik i  i sprzeda je  egzem plarz  wrjcenie 
po 1 zł. Dla n ie c j lo n k ó w  cen a  eg z e m p la rza  1.50 zl.

Wtadcktiwści z KoWfśo Sącza,
O trzy m u jem y  bardzo , liczne skargi na stosunki 

p a n u ją c e  w V n v \  m Sączu. Cliotlzi mianowicie o lo, że 
z pew nych  przyczyn  nie k u r su ją  w p ią tk i  i soboty a u to ­
busy  do B rak o w a  W praw dz ie1 skargi U1 w skazu ją  m im  
d o m n ie m a n ą  przyczyni; lego s tanu  rzeczy, lecz sądz i­
my, że na  jkon ipelen ln ii  jszym będzii ]). prezes Barty/s, 
k lórcgo  uprze jm ie  o w yjaśnienie  prosim y. U w ażam y  
w k a ż d y m  razie, że k w estją  la  należy  n a tychm ias t  z a ­
jąć  sit; i w y ra ż a m y  nadzieją,- że p. prezes zapew ne nie 
poskąpi trudu  dla  lej sprawy

Częste .są ró w n ie j  skargi ui b ra k  odpow iedniego 
d w o rca  au tobusow ego. S p raw a  ta n ab ra ła  na a k tu a ln o ­
ści podczas oslap-iiego poby tu  P a n a  P rezy d en ta  Rze­
czypospolite j  w Sączu.

Z w racam y  sit; do p a n i  b u rm is trz a  S ihraw y, k tó ­
rego lak  zaszc /y In ie  znam y  z p racy  dla  dobra  m iasta , 
aby w yznaczył odpow iedni n a  ten cel jilac gm inny , ce­
lem postaw ienia  lam  (niożt w spó lnem i siłami) odpo- 
wiednieg-o b u d y n k u  na  dw orzec a u lobii1,o wy., bu fe t  
i kasę.

W lerzym y, że p a n  b u rm is t r z  sprawo; ta p rzychy l - 
nie zaraz  ro zp a trzy  i że już w n a s tę p n y m  num erze  n a ­
szego miesięcznika będziem y mogli donieść o lem  n a ­
szym czyteln ikom .

bia w szvsikich  części z m aterjalów k ra jo w y ch  bo na- 
p rzyk lad  silnik sp ro w ad za  z F ranc ji ,  n iemniej wdele 
jed n ak  części w y rab ia  się w k ra ju .

l a k i  oto jesl k ró lk i  p rzegląd  polskiej w y tw ó rczo ­
ści sam ochodow ej.  W \ twórczość la jest yyprawdzie 
jeszcze skąpa ,  lecz to  to  w idzim y, da je  rękojm ię , że 
w  najbliższej przyszłości nabierze  szerokiego ro z m a ­
ch u .  a w iadom o, że każdy  poeżąlck  jest t ru d n y .

P rzem y sł  karosery jn>  na tom ias t  jest p rzem ysłem  
bard zo  rozw iniętym . Polega lo na leni, że budow a  sa­
m ochodów  a zwłaszcza silników, w ym aga  Ogrom nych 
kapilu łówt podczas  gdy budowy karoserji  m ożna  się 
podjąć  ju z y  pomocy maszy n, k ló re  odnosili w y tw órn ie  
już p os tu la ty .  P rócz  lego na  zagran iczne  karoser ie  n a ­
łożono wTysokie  cla, gdy tym czasem  podw ozia  k o rz y ­
sta ją  z pewmyeh ulg.

Nii' w szystkie  oczywiście w y tw órn ie  k i ro s e ry j  
wrvs taw ia ją  na P, W. K., takich  w arszb d ó w  zwfa .zeza 
n in iejszych jesl ba rd zo  dużo. W y d a w ia ja  n a to m ias t  
wielkie f irm y, z k tó rych  na pi ca wszy jiknn w ysuw a się 
l i rm a  B rzesk iau lo  z Poznan ia ,  istniejąca już od .10 lat. 
Karoserje tej i in n y  zas łu g u ją  na określenie  . .na jp ięk ­
niejsze". \ \  y tw oru  ość linji, .staranność i solidność 
w yw k o n an iu  zacliw ycaja  iia jw ybrednie jszego  au to

A ulosport, K raków , Br

HraKowsha Spotka Tramwajowa bije szofera po twarzy?
O trz y m u je m y  n as tęp u jące  sprostow anie :

Szanowmy P a n ie  R edak to rze
Licząc n a  lo jalność P a ń sk ą ,  orsra z uw ag i na  p rze ­

pisy  art.  80, '12 i ,13 rozporządzenia P rozydenin  Rze­
czypospolite j z dn ia  10 m a ja  1927 o sp raw ie  p ra so w em  
(Dz. I Rz. P. Nr. 45 poz. 398) wt brzm ien iu  obecnie 
obow iązujacom , jak o  syndyk  K rakow sk ie j  Spółki 
f ram w ajow T j 1) u p ra sz a m  o bezpła tne  w y d ru k o w an ie  
w najb liższym  n u m e rz e  czasopism a „A utom obihs ta  
Z aw odow y", nas tępu jącego  sprostowmnia w iadom ości 
podanych  n a  sir. (i i 9 zeszytu Nr. (1 .roku 1. czasop i­
sm a tego z dn ia  1 czerwca 1929 r.

Nie p ra w d a  jest, by' w  K rakow sk .c j Spółce T r a m ­
wajowej m ia ło  os la lm o miejsce bicie szofera jipr tw a­
rzy.

Sie p ra w d ą  jesl, by D y rek to r  Spółki chwycił p. 
D iożdżyńsk iego  za m a ry n a rk ę  u ży w a jąc  lak ich  słów, 
ja k  ,.d rab ie "  obiecał m u  „zam knięcie  z miejsca". Nieć 
p ra w d ą  jesl, by p. D rożdżyńsk i  na lo pow iedz ia ł b y ł  
lylko, by ręce t rz y m a ł  przy' sobie. N iepraw da  r ó w n ie j  
jest. by  wy dalenie  go nastąp iło  jedynie  z pinwodu oko- 
liopiości p rzy toczonych  w czasopiśmie W P a n ó w .

Prayvdą n a tom ias t  jest, że p D yrek to r  t ra m w a ju  
o trzy m a ł  z strony b a rd zo  ważnej i wuarygodnej w ia-‘ 
domości, że k ie row ca  w spo i,ln iany  p row adz ił  au tobus  
w  .-ąiosób taki. że n a r a ż a ł  na  niebezpieczeństw o .p a sa -  
żerow i j iojazd, w o b e c  czego wt myśl obow iązu jący eh 
przepisów- obow iązanym  b y ł  go n a ty c h m ia s t  zwolnić, 
zwłaszcza że i daw niejsze jego zachow anie  się było  
naganne, a upom nien ia  i k a ry  dyscyp linarne  żadnego 
nie odniosły sku tku .  P odczas  zajśdli p I )v re k lo r  sie-

mobiiislę. Spec ja lną  uw agę  n a leży  poświęcić k a rnśe r j i  
lam ocnodu o bardzo  pom ysłow ej, opa ten to w an e j  z re ­
sztą k ons lrukc j-  m ianowicie  sam ochód  len (limuzyna) 
pozwala  w r a / i e  poirzeby w k i lk a ;c h w ila c h  zam ien ia  
go na san i ta rk ę  u e L m  przew ożenki chorego w raz  za o b ­
sługą san ita rną . O prócz sam ochodów  osobowwch wy- 
rab ia  ta l i rm a  k a r o s c j e  uży tkow e i autobusowa:, lecz 
ty lko w luksusow em  yvy konaniu . Mimo to p ro d u k c ja  
lej l i rm y  jes l  wysoka.

Bardzo  piękne  i gustownie są ka rose r je  f i rm y  ..Sa­
m olo t ' P nznan -Ł aw ica . M rm a  la w praw d z ie  prznzn.i- 
e/.ona jest na la b ry k a c ję  sam olo tów , lecz w sku tek  iw - 
zysu w  przem yśle  sam olo tów , k tó ry  n iedaw no m ia ł  
miejsce, w yrab ia  ona  rów nież karoserie  i lo p rzew ażnie  
serjanii.

Solidnością i yw godneni u rządzen iem  w nętrz  yyy 
różn ią  ją  się ka rose r je  l i rm y  . .k a ro s sa '  yy Poznan iu .  
F irm a  la W yrabia p rak tyczne  > wygodni: ka rose r je  do 
11 o yy y c b „F o rd ó w ".

.leihia z na jw ięk szy ch  yvytyvórni k a ro se ry j  w P o l­
sce jesl F a b ry k a  Braci W ęgrzeokich, Szydłowiec. W y ­
staw ione  k a ro se r je  lej firmy- w y k o n a n e  są n adzw ycza j  
s ta rann ie ,  p rzyczem  zyyracaja n a  siebie m vagę  ineclia-

ka 2. — T fle fo n  21-79.
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dział p rzy  swein b iu rk u ,  po  di L.b’iej stronie, k tórego  
s ta ł  p. D rożdżyńsk i ,  wobec czego rhw ycen ie  go za m a ­
ry n a rk ę  tnie mogło maiń.-miejsca, a p. D rożdżyńsk i  nie 
m ó g ł  m ieć  i nie m ia ł  sposobności do użycia słów, by  
d y re k to r  t rz y m a ł  ręce p rzy  sobie.

P roszę  o w y d ru k o w a n ie  sp ros tow ania  niniejszego 
w  tym  sam y m  dziale i temi samerni czcionkami, co 
sp ros tow ana  w iadom ość, oraz o bezwłoczne przesłanie 
m i bezp ła tnego  n u m e ru  czasopisma, w  k tó ry m  sp ro s to ­
w an ie  um ieszczone zostanie

Z pow ażan iem  
Dr. Lachs.
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ODDZIAŁ B ELSKI.
Ciężki w yp a d ek  sam ochodow i)  w y k a z a ł  s łuszność  

żą d a ń  Z w ią zk u .  D y rek c ja  Polic ji w  Bielsku została  p o ­
in fo rm o w a n ą  okóln ik iem  o tem, i Związek d o m ag a  
się, by  przepis  ustaw y, p ow iada jący , że „ sam ochody  
i au tobusy ,  jak  wogóle w szelkie  p o jazd y  służące do 
u ż y tk u  publicznego, m o g ą  b y ć  k ie ro w an e  przez tak ich  
ty lko  kierow ców , k tó rzy  m a ją  u k o ńczony  2 i - s z y  rok 
życia, pos iada ją  odpow iedn ie  p raw o  ja z d y  i p r z y n a j ­
m nie j rok  jeździli n a  po jazdach  p ry w a tn y c h ” —  b y  
przep is  ten b y ł  odpow iedn io  przes trzegany .

Ja k  przepis  ten ro zu m ie ją  k ierow cy, a ja k  p ra c o ­
d aw cy  w zględnie  właściciele p o jazd ó w  publicznych  
świadczy w y p a d e k ,  ja k i  m ia ł  miejsce w dn iu  3 czerw ­
ca  b. r.

D n ia  tego k ie row ał ta k só w k ą  (własność p. P roc- 
nera) 21 letni p. Brożek, k tó ry  m a  zaledwie jed n o m ie ­
sięczną p ra k ty k ę  za  sobą (po egzam inie). Jech a ł  on

niczne drzw i, um ożliw ia jące  zam y k an ie  d rzw i bez sze­
lestu i rzucania .

O P ań s tw o w e j  W y tw ó rn i  Sam ochodów  m ów ili­
śm y  wyżej, m cm n ie j  zaznaczyć  p rag n iem y , że karo -  
serje  te j  w ytw órn i o d zn acza ją  się p ięk n ą  i n isk ą  linją, 
a w y k o n an ie  obliczone jest n a  n a jw ięk szą  trwałość.

F i r m a  P lagę  i Laśkiewicz z L ub lina  w ystaw ia  3 
luksusow e karoserje ,  l im uzyny , typu  W e y m a n n ,  z b u ­
d o w an e  na  podw oz iach  am e ry k a ń sk ic h .  K aroserje  p o ­
k ry te  są d e rm a to id e m  nie  w y łącza jąc  m ask i  s ilnika, co 
m a  tę do b rą  stronę, że u n ik n ię to  n iekorzystnego  p o łą ­
czenia skórzane j  ka rose r j i  z lak ie row aną  m a s k ą  silni 
ka . A u tobusy  ,,U rsus” pos iad a ją  kairoserję z f i rm y  
P lagę  i Laśkiewicz, k tó re  różn ią  się od zw yktego  typu  
a u tobusu ,  c h a rak te ry s ty czn i  go sw ą w y so k ą  bu d o w ą , 
tem, że są niżej b u d o w an e ,  czem  zy sk u ją  n a  estetyce 
w yglądu . A u tobusy  takie  k u r s u ją  n a  P. W . K.

W  końcu  w arto  p rzy toczyć  k a ro se r je  au tobusów , 
w y rab ian y ch  na podw oz iach  , ,Chevrolet“ przez Stocz­
n ię  G dańską. Czystość linji oraz s ta ran n o ść  w y k o n a n ia  
to ich wieluic zalety.

Z kolei na leży  ^poświęcić uw agę  2 m o to cy k lo m : 
jeden z f i rm y  „ L ech ” '/. Opalenicy W k p , ,  d rug i  „Lol

z L ask u  Cygańskiego  w  k ie ru n k u  Bielska, a chcąc wy 
mLnąc d ru g ą  taksów kę, w p a d ł  n a 'S łu p  t r a m w a jo w y ;  
w y rzu co n y  przez w o lan t  sp ad ł  n a  b r u k  i dóżna ł  z ła ­
m a n ia  nogi oraz odniósł k i ika  r a n  ciętych n a  główne, 
ja k  też i rękach .

T ak  oto Po lic ja  p rzek o n a ła  się, ze Związek Auto- 
m oluiistów ' n ie ly lk o  we w ła sn y m , ale i og ó ln y m  in te ­
resie d o m ag a ł  się odpow iedniego przepisów7 p rzes trze ­
gania , żąda jąc ,  by  Policja p rz e p ro w a d za ła  kon tro lę ,  
czy k ierowcy posiada ją  odpow iednie  kwalif ikacje .

P o d  koniec n ad m ien iam y , że miejsce posto ju  dla 
taksów ek  jest n ieodpow iednie , poniew aż n o c n ą  p o rą  
z a t rz y m u ją  się ta m  różn i -— do tego nie u p ra w n ie n i  —  
ludzie.
IIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIH

ODDZIAŁ KATOWICKI.
STATUT

„SPÓŁDZIELNI AUlOMOBIL(STÓW“ W KATOWICACH.
1. S towarzyszenie  posiada  n a z w ę  „Spółdzieln ia  

Automobilistów7” ^ s i e d z i b ą  w  K atow icach  z odpow ie ­
dzialnością udzia łam i.

2. Celem Spółdzielni jest podniesienie  d o b ro b y tu  
sw ych członków. P rzed m io tem  Spółdzieln i będzie 
u trz y m a n ie  dorożek  au tom ob ilow ych , u trz y m y w a n ie  
linu au tobusow ej,  pośredn ic tw o  p rz y  n a b y w a n iu  i p o ­
zby w an iu  sam ochodów  w szelk ich  ty pów  jak  i też czę­
ści sk ładow ych , gum . b enzyny ,  s m a ró w  i innych  akce- 
sorji  do ru c h u  au tom obilow ego  po trzebnych , u t r z y m y ­
wanie w  ty m  celu sk ładów  i p ro w ad zen ia  w arsz ta tó w  
Tepera-cyjnycli, do uży tku  wdasnych cz łonków  i nie- 
członków7

inżyn iera  M andelo ta  z W arszaw }7. O b y d w a  m otocyk le  
zachw ycić  m o g ą  każdego  m o tocyk lis tę -am ato ra .

Pow yższy  opis b y łb y  n iezupełny , g d y b y śm y  p o m i­
nęli p rzem ysł lotniczy. Z w y s taw io n y ch  w7 ty m  dziale 
ekspona tów  d o w iad u jem y  się, że Sp. Akc. „S am o lo t” 
P o /n a ń -Ł a w ic a  w y tw a rz a  k o m p le tn e  sam olo ty  z k r a ­
jow ych  m ate r ja łó w  z po lsk im  siln ik iem  ,yAvia“ .

Sam olo ty  f i rm y  P lagę  i Laśkiewicz z L ub lina  z a ­
opa trzo n e  są w silniki f ran cu sk ie  „ L o r r a in ” . Dalej w y ­
staw ia ją  B rac ia  D zia łow scy  z K ra k o w a  oraz P a ń s tw o ­
we Z a k ład y  Lotnicze, k tó re  w ystaw ia ją  podziw w z b u ­
d za jący  ślizgowiec P a n a  P re z y d e n ta  Rzeczypospolitej 

Na spec ja lną  u w ag ę  zas ługu je  silnik 5 cy lindrow y, 
o sile 137 KM., p rz y  k tó re m  cy lind ry  położone są po 
ziomo. Silnik ten  sk o n s tru o w an y  przez inż. T opora -  
Brzeskicgo, z b u d o w a n y  w za k ła d a ch  ń-Skoda” n ada je  
się znakom ic ie  do lotnictwa.

Kończąc pow yższy  opis zaznaczam y , że d o k ła d ­
niejsze opisan ie  w y m a g a  szerszych ram , aniżeli na  to 
p ism o nasze pozw ala . N igdy  jednak  słowa nie zdo ła ją  
w} wrzeń takiego w rażeniaj jak  n a o c z n a  obserw acja . 
To leż k a ż d y  dba  jący o uzupełnienie  sw ych  w ia d o m o ­
ści fachow ych, niech nie om ieszka  zwiedzitGP. W . K.

St. K. Poznań .

Przybory sam ochodowe i m otocyklowe
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POZNAŃSKO WARSZAWSKIE TOWARZYSTWO UBEZPIECZEŃ
Oi)DZIAŁ W KRAKOWIE. UL. ŚW. TOMASZA L. 22. Budynek Kasy O szczędności M iasta Krakowa. — Tel. Nr. 3343.

przyjm uje  w szelkie  ubezp ieczen ia  s a m o c h o d o w e  n a  na jkorzys tn ie jszych  w aru n k ach .  N a życzenie deleguje 
bezpła tn ie  urzędnika, celem zaw arcia  u m ó w  u b ezp ieczen io w y ch .  N a ty ch m ias to w a  w yp ła ta  o d s z k o d o w a ń .

a n ■ ■ a a ■ a ■ ■ a ir #

3; Tercin działalności Spółdzielni jest W o je w ó d z ­
two Śląskie, z s iedzibą w Katowicach.

II. C Z Ł O N K O W S T W O .
4. C złonkiem  „Spółdzielni m oże być  każda  osoba 

fizyczna, jeżeli się w y każe  p rzyna leżnością  cz łonkow ­
ską  do Z w iązku  Z aw odow ego Automobilistów Rzplt. 
Polskiej,  a lbo  Z w iązk u  W łaścicieli  Dorożek S am o ch o ­
dow ych  n a  W oj.  Śl.

5. Zgłaszające się osoby p rz y jm u je  do Spółdzielni 
Zarząd . Osoby, k tó ry m  Z arząd  odm ów ił  przy jęc ia , m a ­
ją  p ra w o  odw ołać  się do R a d y  Nadzorczej.

6. D ćcyzja  o p rzy jęc iu  do Spółdzielni nab ie ra  m o ­
cy p raw n e j  dop iero  po w p łacenu i przez osoby przy ję te  
wpisow ego (art. 8) i . z a d e k la ro w an y c h  ud. >ałów 
(airt. 10).

7. P ra w o  cz łonkow stw a  gaśnie:
a) przez w ystąp ien ie  dobrow olne . W ystąp ien ie  

z Spółdzielni m u s i  członek zgłosić cona jm nie j  na  sześć 
miesięcy p rzed  u p ły w e m  ro k u  k a lendarzow ego  t. j. 
na jpóźn ie j  30 czerwca każdego  roku , p i s m k n n ie  do rą k  
za rządu ,  a lbo w pro s t  listem poleconym . Późniejsze

zgłoszenia zam ia ru  w ystąp ien ia  skuteczne  b ęd ą  d o ­
piero n a  koniec przyszłego  roku . Udział członka wy 
stępującego  w ypłaca  się sześt? m iesięcy po  za tw ie rd ze ­
niu  b ilansu  tego ro k u  z k tó rego  końcem  członek do  
Spółdzielni p rzes ta ł  należćć. '

b) p rzez zgon.
c; przez w ykluczanie , k tó re  m oże n a s tą p ić  w k a ż ­

dej chwili n a  mocy u ch w a ły  R ad y  Nadzorczej,  jeżeli 
członek nic w ypełn ia  obow iązków  ob ję tych  s ta tu tem , 
szkodzi Spółdzielni lub  działa  w b rew  jej m teresom , 
p rzes ta ł  odp o w iad ać  w a r u n k o m  w ym ien io n y m  w  p a r .  
4, p o p e łn i ł  czyn  n iee tyczny .  W y k lu c z o n y  m a  p r a w o  
odw ołać  się do zg rom adzen ia  walnego.

8. Członek zobow iązany  jesl:
a) w płacić  w pisowe w  wycokości ó zł., oraz  za d e ­

klarowanie udziały .

b) zaspokoić  swoje p o t r z e b y ?  o ile m ożności 
w^sklepa-ch i z ak ład ach  Spółdzielni.

cj dostosow ać się d o  w szys tk ich  p o s tan o w ień  n i ­
niejszego s ta tu tu  i p raw o m o cn y ch  u c h w a ł  W a ln y c h  
Z grom adzeń . C. d. n.

Nieinasz wiQcej „nawalonych kich 4 4

Niezależnie o d  szybkośc i  w o zu ,  s tan u  drogi, lub  o g u m ien ia  —  jazda 
będz ie  zaw sze  b ezp ieczna  i przy jem na, jeżeli ko la  są  zabezp ieczone  g u m o -  
ch ro n em  O R D O . „

G w ó ź d ź  lub inny  o s try  p rzedm io t nie przedz iu raw i dętki, g d y ż  g u m n -  
ch ro n  O R D O  działa jak p o d u s z k a  pn eu m a ty czn a .  W ó z  z a o p a trz o n y  w  g u m o -  
c h ro n  O R D O  nabiera  e las tycznośc i;  o szczęd zam y  zatem  p o d w o z ie ,  m o to r  
i karoserję . P o za  temi uznanem i zaletami, oszczędzajacem i czas, p ien iądz  o raz  
zwiększającemu e fek tow ny  kilometraż o p o n  i dętek, osiągam y  rzecz nie mniej­
szej wag. s tu p ro c e n to w e  z a d o w o len ie  z każdej przejażdżki, a jeżeli chodz i  
o  s a m o c h o d y  u ży tk o w e  — un ikam y k o s z to w n y c h  p rze rw  ruchu .

Ż ą d a jc ie  b e z p ła tn e g o  p o k a z u  n ie o b o w ią z u ją c e g o  do k u p n a

POLSKO-SZWLDZKIE TOWARZYSlWO Q R P Q  SP. Z 0. 0. CENTRALA1 WARSZAWA.
M A R S Z A Ł K O W S K A  97 a -  T E L E F O N  2 0 4 -4 4

Oddział w Krakowie, ul. św, Tcuna&za 29. — Telefon Nr. 0201.
P oznań, A le je  M a rc in ko w sk ie g o  20, T e le fo n  10-03.

Lw ów , Chorążczyzny 21, T e le fo n  9-T8. -
-  Łódź, u lica  P rze jazd  6, T e le fo n  75-85. 
Katow ice , u l.  M a łe c k ie g o  8.

Auicspori, K raków, B racka 2. — T elefon  21-79,
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W YŁĄCZNE ZASTĘPSTW O GUM SAMOCHODOWYCH
• >

m p p . i
STANISŁAW SZYBOWICZ

KRAKÓ W
U L .  A R J A N S K A  1.

TELEFON 3477.

U L .  W I E L O P O L E  3 .
T E L E F O N  3 7 2 4 .

P. T.
N im e jsz e m  pozw olę  sobie p o d a ć  do  ła sk a w e j  w iadom ośc i  P, T., że  z dn iem  1 s tyczn ia  br. 

o b ją łe m  w y łą c z n ą  s p rz e d a ż  gum  sam o ch o d o w y ch  m ark i  „P I R E L L I - C O R D "  n a  W o je w ó d z tw o  
k rakow sk ie ,  p rzy czem  p o s ia d a m  boga to  w y p o sażo n e  sk ła d y  w e w sze lk ie  w y m ia ry  opon i d ę te k  
do  sam ochodow  osobowych, jak o też  m asy w ó w  i p ó łp n e u m a ty k ó w  do  sam o ch o d ó w  ciężarow ych , 
k tó re  d o s ta rc z a m  na  k a ż d e  ż ą d a n ie  odw ro tn ie ,  z g w a ra n c ją ,  po  cenach  i na  w a ru n u a c h  p r z y ­
stępnych .

P r z y  sposobności nie o m ieszk am y  zw rócić  szczegó lną  uw agę P . T., że  gum y  m a rk i  „PI-  
R E L L i - C O R D "  w y ró ż n ia ją  się n a d z w y c z a jn ą  w y trz y m a ło śc ią  i o d p o rn o śc ią  n a  naszy ch  z łych  
d rogach , tak ,  że  p o d  w zg lędem  ty m  p r z e w y ż s z a j ą  inne m arn i ,  c iesząc się ogó lnem  zadow olen iem  
wśród k ii jen te l i ,  co p o tw ie rd z ić  m oże sze reg  o t rz y m a n y c h  l is tów  dziękczynnych .

Z p o ś ró d  wielu, pozw olim y  soDie um ieścić  list dz ięk czy n n y  n a d e s ła n y  n a m  p iz e z  J W P a n a  
R ip p e ra ,  zd obyw cy  I-sze j n a g ro d y  na  ze sz ło ro czn y m  „ P ie rw szy m  M ię d z y n a r o d o w y m  W y śc ig u  
T a t r z a ń s k im " , w k tó ry m  to  p rzebyw a  iąc p rz e s t r z e ń  7.50 km. w  czasie  5 m inu t  47,41 sekundy ,  
sukces  swój z a w d z ięcza  jed y n ie  doborow ej jak o śc i  gum  m a rk i  „ P l R E L L l " .

N ir . ic s z e m  pozw olę  sobie z łożyć  W P a n u  podz iękow an ie ,  za  d o s ta rczo n e  
mi gum y  m a rk i  „P I R E L L I - C O R D ", k tó re  p o d czas  t ren in g ó w  m ych  jak o też  i w y ś ­
cigu o k a z a ły  się n a d z w y c z a j n e  w y trz y m a łe  i o d p o rn e  n a  n aszy ch  d rogach . P o ­
w od zen ie  sw e  o ra z  zdobyc ie  n a g ró d  n a  „ P ie rw szy m  M ię d z y n a r o d o w y m  W y śc ig u  
T a tr z a ń s k im “ w  p ie rw sz y m  rz ę d z ie  zaw d z ię cz a m  gum om  „ P lR E L T . l" , k tó re  p o ­
z y sk a ły  solne z m ej s t ro n y  sz c z e re  zad o w o len ie  i p e łn e  z a u f a n e  tak , że  w sze lk ie  
d a lsze  zap o trz e b o w an ia  sw e jak  i sw ych zn a jo m y c h  p o k ry w a ć  b ęd ę  ty lk o  p o w y ż ­
szem u

J a n  R ip p er .

N a m iejscu  p o s ia d a m  bogato  w y p o sażo n e  w a r s z ta ty  r e p e r a c y jn e  sam ochodów , p ro w a d z o ­
ne p o d  k ie ro w n ic tw em  p ie rw sz o rz ę d n y ch  m o n te ró w  i fachowców, gdzie  w y k o n u ję  w sze lk ie  g ru n ­
tow ne  r e m o n ty  w szy s tk ich  sys tem ów  sa m o ch o d ó w  i m otocykli ,  p r z e p ro w a d z a m  m o n ta ż e  i n a p r a ­
w y  tak so m e tró w .

W  raz ie  w y p a d k u ,  w  pogo tow iu  s to ją  do d y sp o z y c j i  2 sam ochody .
P o le c a ją c  swe us ługi P . T. p ro s im y  o ła s k a w e  zaszczycen ie  nas  cennerui z lecen iam i u

Stale na składzie: Opoas MICHEUN —  FIRER5T0NE —  PISK —  D1L0P i  P H I  najkorznsloiej
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SAMOCHODY znanego CHAIGNEA1) • BRAS1ER
iabryhain

najnowszego lypn. Kryle i otwarte, czlero i sześciosieflzen. oraz 
samocnofly ciężarowe i autobusy znane ze swej solidnej i pre- 

cyzyjnei KonslruKcli, poleca

„FEBAIITO” Franciszek Beszferda Poznań^Dąbrow^kiego 2
specjalny skład przyborow samochodowych, części zamiennych, pneumatyków wszystkich 
fabrykatów, oliwy i smarowa— zakład wulkanizacyjny opon i węzy samochodowych.

O D D Z IA Ł  P O Z N A Ń S K I.
N adzw ycza jne  Zebranie  O ddz ia ła  Poznańsk iego  

Z. Z. A. Rz. P., odby ło  się dnia 15 czerw ca 1929 r. zw o­
łane n a  godzinę  21.

P on iew aż  stawiła  się n iedosta teczna ilość cz łon­
ków  o oznaczonej godzinie, p rze to  od roczono  to Ze­
b ra n ie  do godz. 21.30, poczem  m ia ło  się ono odbyć  bez 
w zględu  na  ilość p rz y b y ły ch  czonków .

P o  ponow nem  zagajen iu ,  k tó re  nas tąp i ło  o godz. 
21.30, o dczy tano  p o rząd ek  dz ienny  oraz p ro to k ó ł  z p o ­
przedniego  Z ebran ia .

N astępnie  p rzedstaw ił  kol. sk a rb n ik  Ł ach a jczy k  
sp raw ozdan ie  kasow e do 15 czerw ca 1929 r.

Spraw ozdan ie  to zostało przez rew izorów  k asy  
za tw ierdzone, poczem  Z ebrani udzielili kol. s k a rb n i ­
kow i p o k w itow an ia ,  dz ięku jąc  m u  przez pow stan ie  
z miejsc.

W  m iędzyczas ie  poda ł  kol. p rezes Gebel do w ia ­
domości, że dnia 17 czerw ca b. r. odbędzie  się posie­
dzenie Komisji roz jem czej celem rozpa trzen ia  naszej 
sp raw y  ta ryfow ej.  Szereg ko legów  zgłosiło się - ja k o  
ochotn icy  celem w spółuczestn iczenia  na  posiedzeniu 
Komisji rozjem czej.

P rzy s tąp io n o  do w y b o ró w  s k a rb n ik a  i sek re ta rza ,  
k tó re  m usiano  k ilkak ro tn ie  p rz ep ro w ad zać  z pow odu

Pośw ięcenie sz tan d aru  w Poznaniu. Jak pisaliśmy Oddział Z. Z. A. w  Poznaniu obchodził piękną uroczystość pośw ięcenia sw ego  
sztandaru. Dziś dajemy zdjęc!a uczestników tej uroczystości ze sztandarem pośrodku. Po prawej stronie pierwszy stoi Prezes Zarządu

G łów nego Kol. Edward Zawadzki.

Autosport, K raków, B racka Z. — T elefon  21-79.
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b ra k u  du j^ fe j  >v ięko*,ości, a odbył., .się J,v . tajni,.-. 
W  rezultacie tych w yborów  lyydjrano-skarbn ik irm  kol. 
L u d w ik a  Kowalskiego, a s e k re ta r z e m ' kol. B e rn a rd a  
Karpińskiego.

Poniew aż /.as kol. K ow alsk i p iastow ał uprze  Jmio 
u i.a jd  ł a z i k a ,  należało  w y b ra ć  nowego ław nika , k tó ­
ry m  został ])o pk rw .a tne in  g łosow aniu  przez a k la m a ­
cję, a następnie  ła jn ie  —  kol. W y rem b ek .

Na po rząd k u  dz iennym  przew idziane było z a ­
tw ierdzenie  regu lam inu . Ze względu je d n a k  na  spóź- 
tnioną po rę  odłożono rozpatrzen ie  tego regu lam inu  do 
nas-fępnego Zebrania.

W  końcu Zebrani zatwierdzili  jeszcze oferow ana  
pizez f irm ę A dam ski czapkę zw iązkow ą i uzgodnili 
ksz ta łt  daszka. O gouz 1 zebranie  zakończono.

II

ODDZIAŁ LWOWSKI.
W  miesiącu czerwcu m ieliśm y w tu te jszym  O d ­

dziale b a rd zo  wiele pracy. D la L g o  w dzisiejszej k o re s ­
pondencji  og ran iczym y  się ty lko  do d ro b n y c h  nota tek , 
za lo w n u m erze  p rzysz łym  p o ru szy m y  bardzo  wieli1 
Ciekawych i w ażn y ch  dla nas  rzeczy.

Cały wysiłek nasz  do tychczasow y sk ie row any  by ł 
na u p orządkow an ie  naszej organizacji. Obecnie p r z y ­
s tępu jem y  „na  dob re  do p racy  na p row incji  Tu ta j 
pole do popisu  o tw iera  się dla naszego Sikrctaajjfatu 
Okręgowego, k tó ry  m a  już p rzygo tow any  g ru n t  do 
działania, bow iem  m a  się tu odbyć  z końcem  lipca 
okręgow a konferencja ,  na  k tó rą  p rzy b ęd ą  delegaci 
Oddziałów, na leżących do O kręgu  Lwowskiego. N a tu ­
ra  Anie m a m y  wiele d o 'p rz e g o to w a n ia  dla tej k o n fe ren ­
cji lak, by sku tek  osiągnięty przez nią by ł  wielki i ce­
lowy.

Z aw iad am iam y  w szys tk ich  kolegów, że O ddzia ł 
nasz za insta low ał już t e l e f o n  N r.75-94. Koledzy 
m ogą  z niego k o rzy s tać  w naszych godzinach urzędu 
wych, un ika jąc  tern sam em  na ltokn  panu jącego  na  
poczcie, pos iad am y  bow iem  p raw o  prow adzeni!  r o ­
zm ów  m iędzym iastow ych.

Z au w aży l iśm y  ostalnid’, że b a rd zo  wist u kierów 
ców posiada „znakom ity  nos". W y c z u w a ją  ani z n a k o ­
micie naw el lakie rzeczy, że „k toś  nosi się z zam iarem  
ku p n a  sam o ch o d u " .  N astępu je  g w a łto w n y  a ta k  na  u- 
p a h z o n ą  ofiarę  celem o trz y m a n ia  posady , co p rzynosi 
w zysku taki efekt, że człowiek la k i  rezygnuje  szybko 
z k u p n a  sam ochodu , um ieszczając  napis na  d rzw iach :  
KPI*. Szoferzy^'-nie zgłaszać się, nie p rzeszkadzać , sa ­
mochodu nie ku p u ję" .

Jak ie  są dalsze owoce takiej beżfplanowej działał 
mości lo jasne. Jeżeli uda, się k o m u ś  uzy sk ać  posadę
u. )). za 200.—  zł;, lo inni,  ko le jno  zg łaszający s i ę , o b ­
n iża ją  swe żądan ie  aż do 50.—  naw et zł. miesięcznie. 
Przysłowie, ze: „ W  Polsąr  tam o "  zarzyna  być sloso-

cząści zam ienne d o  w szy^m ich m aren 
sam ochodów , ło iy s k a  w szystk ich  

w ym ia rów , o l e j e  i s m a r y

Białystok, Sienkiewicza 17,
SAMOCHODOWY W A S Z TA T REPERAGYJNY
BIAŁYSTOK, ul. św. Rocha 1.3.

A, ZALEWSKI.

wane do kierowTcówr. N a tu ra ln ie  nie u lega dla n ikogo 
wątpliwości,  że w ar to ść  takiego szofera jest w ątp liw a , 
traci na lem właściciel wozu, braci na  telli m agistra t ,  
a przetkwKzystkiem traci ogól szoferów. D la tego-,po­
dajem y tym  kolegom , 'k tórzy w1 ten sposób pos tępu ją  
do w iadomości, że n iekw alifikow am y roboir.iic, z a t r u ­
dniony  n. p. p rzy  budowde kanałów1 (kopanie  rowró w ) , 
za rab ia  przy: ściśle p rze s trzeg an y m  8-godzinnym  dm u 
pracy  160.—  zł. miesięcznie, a w niedzielę i święta śpi 
spokojnie. Dla n ich  żalem —  tiaszem zd an iem  —  
znacznie  korzy stinie j.->zem będz ie  p rzerzucenie  ,się na  ten 
„inny fach",  czem zaoszczędzą zm ar tw ień  i k łopotów  
Zw iązkow i na k tó ry  sku lk iem  tego niejeden w ygadu je ,  
następnie  ogółowi kierowców, właścicielowi wTozu i m a ­
g is tra low i,  tem u  o s la tm e m u  b o w ie m  nie  b ęd ą  n iszczyć 
la ta rń  i k raw ężn ików , k tó ry ch  b r a t  i lak daje  ;ię od 
czuwaić w  nasz cm mieście.

T y m  zaś, k tó rży  - choć są cz łonkam i —  na Zwią 
zek z tego pow odu n a rz e k a ją ,  wy jaśniamy, ze In te r­
w encja  nasza  u władz, jak  i wogóle wydawumie ja k ic h ­
kolwiek zarządzi  11 ze s trony  Z arząd u  Zw iązku, nie m o ­
że odnieść do tąd  sk u tk u  należytego.; dopók i wszyscy 
członkowie, k ló rzy  w stępu jąc  do Z w iązku  przyrzi kii 
karnosi  i so l idarność  zawtodową, nie b ęd ą  należycie 
obow iązków  < złonkowskic.h w ykonyw ali  i zarządzi ń 
Zw iązku  respektow ali .  W  przeciwmym razie nie mogą 
orni w . n iagać, by Z a rząd  Zw iązku  m ril  jakiekolwiek 
znaczenie  u władz, skoro  n iem a dostatecznego oparcia  
na swych członkach

W  zei okich deba tach  na p o s to ja c h ; czy gdziein­
dziej opow iada  się, że zagranica  dolegał Zw iązku  jesl 
po ten ta tom , żi w y s tępu jąc  u w iadz, czy gdziekolwiek, 
m,i kolosa lne  •żinaczenie etc. etc,, tym czasem  nie myśli 
się o lem, że lam  solidarność zw iązkow a jest laka, o j a ­
kiej my naw et jeszcze myśleć nie śmiemy. Pam ię ta jc ie  
o lem, że Kńaozc.j Się czuje a r ty s ta  na scenie i inacze. 
gra, gdy  m a przi d sobą tysiące widzów, a inaczej gdy 
widzi kilka ty lko osób. J a k  sam o czuje się delegat 
Związku skoro  nie jest dosta tecznie  p o p a r l \  z wart!) 
so lidarną  m asą  członków.

Powyższe pisz. m y leż Bod adresem  różnych  ko-

Samochody „ C h ry sler"  zastępstwo
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li tylko pierwszorzędnych fab ryka tów .-po lecam y po  cenach u m i a r k o w a n y c h ,  
jak również a k c e s o r j a ,  o l i w ę ,  s m a r y ,  a k u m u l a t o r y ,  b e n z y n ę  e tc .  

Polecamy również nasze najnowsze u rządzone  Zakłady 
wulkanizacyjne, które wykonują  reparacje  po d  gwarancją.

WldŚC. A. Kwiatkowski, (Poznań,
Wielkie Gaibary Nr. 8. Telefon 18-64.

W w w v w w w v w v w i  W W W W W W i W W W W W W W W . *  i
wi «

Zastępstwo samocnodow 
f motocykli Fabrykatu 

„D. H. W “

lęgów, k tórzy zrażeni b r a k a m i  o rgan i/ .aćy jnenń  za 
p o p rzedn ich  Z arządów , obecnie nic m o g ą  n ab rać  zau 
la n ia  do Zw iązku „ o d ro d zo n eg o 11 i t r z y m a ją  się ciągle; 
zdała. M usim y im p r z y p o m n ie ć  że Częściowo i oni p o ­
noszą  w inę k ilkak ro tnego  z a łam an ia  sie linji dz ia łan ia  
Z w iązku  za pop rzedn ich  Z arządów , bowiean poza  
w płacan iem  w kładek  do  Z w iązku  nie .interesowali śię 
n iczem, nie uczestniczyli w Z ebran iach  i za  to zapłacili 
srogie „frycow-e11 w  postaci z ap łaco n y ch  w kładek .

Z a p ra sz a m y  tych  kolegów, b y  porzucili  raz apa- 
tję, by  zaprzes ta l i  uchy lan ia  się od organizacji  i zapisali 
s*ię w  n aszym  Sekretariacie  p r zy  ul. Ciel u j  l. 7, I. p. 
tcl. /5 -94 , w  godz. od 9— 12 i od 6— 9. Na w ezw anie  
w y ś le m y  a k w iz y to ra ,  k tó ry  jest u po  w a ż m o n y  do wpi- 
s \  wania; ('ź h a ików  i pob ie ran ia  w k ładek .

Loży przed  nam i p ro to k ó ł  (w odpi i e j  podpisany 
przez jed n ą  ze znanyclr osobistości m ias ta  Lw ow a, 
dotyczący  spŚrSrty-y B-ci Z adorożnych  i podkom isa rza  
k licm a. oraz Socłiackiogo.

..prayya la nie jest jesżiłze ukończoną. W slrz y m u -  
jcm v  się narazić  od bliższego Jtej sp raw y  opisu, aż do 
jej epilogu, tern więcej, ;’:e p ro to k ó ł  ten  zawiera  opisyi' 
tak ich  fak tó w  dotyczących (usuniętego już  zresztą  pod- 
kom . Klicma-), że gdyby  nuo au to ry te t  podpisu pod  l .u n  
z n a jd u jąceg o  się, by łoby  w prost  t ru d n o  dać  w iarę  sło­
wami, op isu jącym  bieg w ypadków .

•Jak powiedzieliśmy, do sp ra w y  tej jeszcze p o w ró ­
cimy.

W  poprzed n im  n u m erze  op isa liśm y w y p ad ek  
p rz y trz y m a n ia  jednego z naszych  kolegów- we Lwowie 
przez 6 dni w aresz tach . Opis tego w- w y p a d k u  został 
skonfiskow-any w- „W iek u  N o w y m 11 p. t. yf.W jakich 
•stosunkach żyjemv*!‘; '•

{ c0 j  a j T 1 c 0 a  n jjn  cętn c 0 n  mjfci c0nj |_a£n  r 0 n

ODDZIAŁ ŁÓDZKI.
Z m ia n ę  adresu loka lu  zw ią zk o w e g o  k o m u n ik u je ­

m y  w szys tk im  n aszy m  ko legom  Z a w iad am iam y , że 
Oddzia ł nas:  przen iósł się na ul. S u w a lsk ą  l. 7, gdzie 
u rzęd u je  w poniedziałki w tork i,  ś rody  i czw artk i  od 
godz. 7— 9.

W dniu  1(> m a ja  1929 r. odbyło  się W a ln e  Z eb ra ­
nie cz łonków  O ddzia łu  Łódzkiego. Z ebran ie  zagaił p r e ­
zes Z arządu  kol. P a lm o w sk i ,  k tó ry  zda ł  ip raw ozda-  
nie z całokształtu  p racy  Z a rząd u  w- czasie jego k a ­
dencji.

'■‘p raw o zd an ie  z adm in is t rac j i  Z w iązku  zdał sek re ­
tarz K asprzak , kasow-e zaś  sk a rb n ik  Piotroweski.

Żyw a d y sk u s ja ,  j a k a  rozw inę ła  się po s p ra w o z d a ­
niu Z arząd u  w ykaza ła ,  że członkow le coraz więcej i n ­
teresu ją  się sw ą o rgan izac ją  zaw odow ą.

W  sp raw ach  o rg an izacy jn y ch  Zebran ie  uchw aliło :
1) Udzu lamii pożyczek, celem um ożliw ien ia  cz łon­

kom zwiedzenia P. W. K.;
2 1 /.organi/.owanie wieców- i odczytów , celem 

zwiększenia g rona  czlonlków-.
W y b o ry  now-ego Z a rz ą d u  da ł j  n as tępu jące  w y ­

niki :
Przew-odniczący . kol. P ęka lsk i  Kazimierz, w id P  

przew-. kol. L echner  P io tr ,  sek re ta rz  kol. W ozn iak  W a ­
cław-, sk a rb n ik  kol P rzyby łow icz1 -iFcliks.

Czlonkow-ie Z arząd u :  Kol. A dam czew sk i Bolesław, 
kol. Maciejak W ładysławą oraz  kol. Telek Franciszek .

Skład  Kom isji Rew-izyjmcj jest nas tęp u jący :  Kol. 
O rłow sk i E d w a rd ,  kol. K asp rzak  S tan is ław  i kol. T ło ­
czek Józef.

S ąd  Koleżeński; Kol. O łubek  Józef, kol. U znański 
S te fan  i kol. Ram iiś  A leksander.

W a ln e m u  Z ebran iu  przew odniczy ł kol. W aw rzy n  
kiewicz, a sesoram i byli kol. U znańsk i i kol Telek, so- 
k n i a r z o w a l  kol Bobrow-ski.

T ylk o Z aw odow y Zw ązek A u tom obilistów  Rz. P. 
broili in teresów  zaw od ow . k ierow cy sam och od ow ego .

Od członka Z. Z. A O ddzia ł  Łódź, otrzy m njom y 
nas tępu jące  p ism o:

\u io sp o rt, K rakćw , B racka 2. — T ele ion  21-79.
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ZAKŁADY MECHANICZNE I SAMOCHODOWE

MIKOŁAJ SOCHOR
Reperacja maszyn, wszelkiego rodzaju jak to: sam ochodów, silników lokomobili Maszyn parowyc'" i t p. -  Dorabianie 
nowych części i naprawa uszkodzonych najnowszym sposobem. — Specjalny oddział do spawania wszelkich meiali. —
Tfcf. 1 1 - 6 3 .  Wykonywanie robót hydraulicznych i budowlanych, __ TeP 1 1 - 6 3 .
P od k ie ro w n ic tw e m  znanego f a c h o w c a  a u t o m o b i l o w e g o  N. i L E P O W R O M S K I E G O .

„U prze jm ie  proszę  o umieszczenie na łam ach  
p ism a  zaw odow ego p a rę  słów szczerego m ego p o ­
dziękow ania  dla Z a rz ą d u  Z w iązku  Zaw odow ego 
A utom obilis tów  Rzeczy pospolitej Polsk ie j  w W a r ­
szawie, O ddzia ł w  Łodzi, z a ’złożenie za  m n ie  k a u ­
cji w  Sądzie, jak  leż i p. M ecenasowi F ry d e m u ,  
ob ro ń cy  O ddziału  Z. Z. A, w Łodzi za gorliw ą o- 
b ro n ę  przeprowad/Jomą w  Sądzie O k ręgow ym  
w Łodzi, dzięki czem u uw oln iony  zostałem  od w i­
n y  i Kary. W acław  S tankiew icz ,, Ł ó d ź .

W  zw iązku  z pow yższem  po d a jem y  opis w y p a d ­
ku.

Kol. W ac ław  Stankiewicz, członek O ddzia łu  Z. Z. 
A. w  Łodzi, w y m ija jąc  wóz po trąc i ł  bok iem  sam ochodu  
kobietę, k tó ra  w  os ta tn im  m om encie  wybiegła  z przed  
koni p rosto  pod  sam ochód . Kobieta, k tó ra  po  p o trą c e ­
n ia  upad ła  na Sfzyny t ram w ajo w e , poniosła  n a  m ie j ­
scu śmierć. Bogu ducha  winnego szofera o sadza  się 
z m iejsca w więzieniu, w yznacza jąc  k au c ję  w  kwocie  
500.—  zł. K aucję  tę sk łada  Oddzia ł Z w ią z k u  i szofer 
w  tem sposób dostaje  się na  wolność, z a ś  w  pó ł roku , 
zosta je  uw o ln iony  od  w iny  i kary .

G dyby  me- Związek, k tó ry ,  złożył k auc ję ,  by łby  
m u s ia ł  kolega nasz przesiedzieć pó ł ro k u  we więzieniu, 
a rodz ina  by łab y  pozbaw iona  op iekuna i żywiciela. 
Rzecz pros ta ,  że Zwuązek uczyni to ty lko  w ó w r gdy  
w y p ad ek  taki spo tka  cz łonka Z w iązku , dlateg ,zys- 
cy n ie  na leżący  jeszcze do Z w iązku  pow inn i opis p o ­
wyższy  przeczy tać, j a k o  ostrzeżenie, k tó rego  nie w o l­
no  u n  lekceważyć. P rzy tem  zw ażyć  n a leży , że przez 
zwiększenie się ilości cz łonków , zw iększy s.ię zasobność 
fu n d u sz ó w  O brony  P ra w n e j ,  a wówTczas w razie  k a ż ­
dego w y p a d k u  będzie Zw iązek w m ożności na leżytego 
obronien ia  swego członka od w sze lk ich  konsekw encji ,  
jak ie  z tego w y n ika ją .

P an u je  u  n a s  w szechw ładnie  mtnieujanie, że d o p ie ­
ro  w tedy  należy u d a w a ć  się —  ja k  to p o w iada  p r z y ­
słowie —  „do B o g a“ , k iedy  jest już  , , t rw o g a“ z m u sz a ­
jąca  do tego. Dlatego jeszcze raz  zaznaczam y .—  K o ­
ledzy ,  k tó r z y  jeszcze należycie nie ocenili sp ra w y  n a ­
leżenia do  Z w ią zk u  lub popros tn  sp ra w ę  tę lekceważą,  
przeczyta jc ie  sobie p o w y ż s z y  opis i podziękow anie  ja ­
k o  ostrzeżenie, aby  nie by ło  za p ó źn o  w ów czas ,  k i e d y  
W as  ow a ,,łrwoga“ nawiedzi.

ODDZIAŁ WILEŃSKI.
Jest to rzeczą ogólnie w iadom ą, że z d a rz a ją  się 

n a d u ż y c ia  z l iczn ikam i czyli tak so m e tram i.  Nie m nie j

w ia d o m ą  jest rzeczą, że /w ią z e k  zw alcza n a  terenie 
m iasta  W iln a  tego ro d z a ju  nadużycia ,  p o d ry w a jące  z a ­
u fan ia  do szoferów  wogóle, in te rw en ju jąc  u  czynn ików  
m ia ro d a jn y ch

Ale m etody  s tosow ane  przez n iek tó re  „czynniki*1 
są m oże zby t „ reg jo n a ln e11! O to  g arść  fak tó w : F u n t  
cjcmarjusz z W y d z ia łu  R uchu  Kołowego podchodzi do 
taksów ki,  obrzuca  k ry ty c z n y m  w zro k iem  ta k so m e tr ,  
p lom bę i t. d., a nas tępn ie :  r u c h  ręk ą ,  p lo m b a  w ręce, 
po tem  kieszeni, —  d ru t  wisi sobie bezw ładn ie  —  n a  
d ru g i  dzień m a n d a t  ka rn y ,  p ro toko ły , s t r a ta  k i lku  dni, 
now e plombowuinie itd. itd. A ,,dowTód rzeczowy** 
w kieszeni!

\ \  iadom o, że d ru t  jest c ierpliwy i milczy. Praw ie 
laki sam jesl piż kierowca, bo cóż z robić?  Zapłaci b e n ­
zynę podczas jazdy do sp raw dzenia ,  s trac i czasii  z a ro ­
bek , k tó ry b y  m u  p rz y p a d ł  za  ten czas, lecz Zwuązek nie  
m oże się z tem  pogodzić, by tędy  była  droga i by  lęd y  
ludeicdo po d ch o d z ić  do  n a d u żyć .  Naszem  zdaniem  
sp raw ę  ująć należy  zupełnie  inaczej i d la tego  p o d a jem y  
do  wiadom ości P P .  Rewudenlów następu jące  szczegó­
ły, z k tó ry c h  p ro s im y  skorzystać ,  a napewmo obie s t ro ­
n y  b ęd ą  jak n a jb a rd z ie j  ze siebie zadow olone, n a  czerń 
n a m  —  a m a m l  nadz ie ję  i P P .  R ew id en to m  —  zależy 

Ss,du>życia rob ią  ludzie nieuczciwo, a co z tem  c h a ­
dza w parze , ludzie  sp ry tn i  i  chy trzy . U takich  ta  „ f a ­
chowców*" będzie n a p e w n o  d r u t  i p lo m b a  w p o rz ą d k u ,  
d la tego  leż rew iden t  jej nic ruszy. N atom ias t  „faclio- 
wiec“ lak i  m a  inne  -sposoby, a mianowicie:

■) dow olna  ilość zębów  n a  d o ln y m  try b ik u ,  koło 
koła, co m oże dać  do  100H/o o dchy łk i  od n o rm a ln e j  ta 
ksy , n a tu ra ln ie  „im p lu s “ ;

2) b ra k  pancerza  na lince licznika, co um ożliw ia  
„nakręcanie** odręcznie  dowmlncj su m y  z ło tych  i g ro ­
szy;

li) jazd a  na  t. zw. „Opłacie** (trzecia pozycja li 
oznika). M am y w W iln ie  takie  liczniki, k tó re  b i ją  ha  
takiej^-,opłacie** po 1 zł. 80 gr. za k ilom etr .

W ua j lep azy m  wypadli u „oplatały w yb ija  p o d ług  
d rug ie j  (nocmej) ta ry fy .

Oto co n a leży  w yrugow ać .  Należy w y ru g o w ać  ta 
kie „opłaty** i  tak ich  „gości**, co to w  b iały  dzień w y b i­
j a j ą  „nocną  ta k sę 1* lub  „o p ła tę 11.

P P .  F u n k c jo n a r ju s z y  W ydzia łu  R u ch u  Kołowego 
zap ew n iam y , że Zw iązek nie o d m ó w i im n igdy  pom ocy 
w  w y p a d k u ,  gdy  takie rzeczy b ędą  tępić i ścigać, b o ­
w iem  zależy n a m  n a  tem, by tacy, k tó rzy  nieuczciwie

M otocykle HARLEY~:)AVIL)SON" zastępstw o
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polu ją  n a  kieszenie klijenleli, u rab ia jąc  lem  sam em  n ie ­
sp raw ied l iw ą  i szkod liw ą  opin je  ogółowi szoferów, b \  li 
u k a ra n i  p rz y k ła d n ie  i surowo.

K ażdem u p o s te ru n k o w em u  ła tw o jest zauw ażyć, 
czy ta k so m e tr  jedzie n a  I-szcj czy na 11-gie.i taksie, 
a jeszcze ła tw ie j —  p rzy  re jes trac ji  wozów w łączyć dla 
styrawdzenń, t *w. y»apłatę‘; i w ydać  zarządzen ie  k a s u ­
jące owe , ,op la ly“ . W  te n  sposób  unicestw ione zos taną  
szacherk i  osobników , p lam iących  inną kierowcy, p r z y ­

uczeni, jes teśm y p rzek o n an i ,  że uczciwy właściciel r ó w ­
nież prz‘ćciw tak im  .zarządzeniom  iprolestował nie b ę ­
dzie.

Oto gilzie należy  sk ie row ać  b a c z n ą  uwagę. O b ry ­
w anie  w ąt ły ch  d ru tó w  i p lo m b  jtLuzędu W o jew ó d zk ie ­
go nie p ro w ad z i  wcale do ;ce lu

ODDZIAŁ WIELUŃSKI.
i B n ią  20 m a ja  b. r. udby lo  się w W ieliiuiu W aln e  

Zebran ie  cz łonków  Z. Z. A. Rz. P. w  saii S trażack ie j  
o godzinie f  popoł.

zebran ie  lo j i rzyby ł kol. E d w a rd  Zaw adzki, 
delegat i prezes Z a rz ą d u  Głównego.

Zgodnie z p o rządk iem  dz iennym , zagaił zebran ie  
kol. L eon  Galka, w ita ją c  ko legę  Z aw ad zk ieg o ,  p r o p o ­
n u jąc  na przewodniczącego  kol. Prezesa  Zarządu, Głów'- 
nego ,-Z aw adzk iego , poczem  —  po d o k o n a n y m  w y b o ­
rze p rzew odniczącego  —’ przedstaw  ił on w d łuższym  
referacie konieczność istnienia Z w iązku  w  całości o d ­
działu we WioJumu. D o sk o n a ły  re fe ra t  z rob ił  n a  s łu ­
chaczach w rażen ie  silne. P re legen ta  n ag rodzono  licz 
n y m i ok laskam i, a w szyscy  zebrali i zgodnie uchwalili  
powestanie now ego  oddziału .

Po  tej u chw ale  odczy ta ł  kol. L. G ałka  sp ra w o z d a ­
nie za czas istnienia g ru p y  we W ieluniu, n a s tę p n ie  zaś 
d o k o n a n o  w y b o ru  nowego Z arządu ,  w nast. składzie: 

P rzew odniczący : kol. Leon Gałka,
Zastępca przewodniczącego: kol, Czyż b ranc iszek ,  
Sek re lam : kol. Leon G ruberl ,
Zastępca sek re ta rza :  kol. Gąsior Jan ,
Komisja •rewizyjna: kol. D a je r lm g  A leksander, 

przew,. Czyż K azim ierz , zast przew., oraz  B a rań sk i  
n az im ie rz ,  sekr.

Sąd koleżeński:  Nowakoweski L ong in^  jnyew.,
Szkndelski A nloni i Ciężki F ranc iszek , zast. przew.

W  w olnych  w n ioskach  zabierali glos kol. G ruberl  
Leon, kol. Galka, kol. Czyż W ład . i  inm . P o ru szan o  
lam  sp ra w y  zielony.ch szoferów  oraz praw jazdy.

W ażn ą  sp ra w ą  b y ło  poruszen ie  przez kol. Gru- 
b e r la  .za ła tw ian ia  sp ra w  przez w ładze, k lo re  w y m a ­
gają  osobistego sławienia  się naw et w d ro b n y c h  s p r a ­
wach, co pociąga d la  k ie row ców  duże  ko->zta.

Kol. W ind . Czyż p rosił  Z a rz ą d  o in te rw encją  
w spraw ie  i ego prawni jazdy, k tó re  odeb rano  m u  po 
w y p ad k u ,  nie zw ró co n o  zaś pom im o, że sąd uznał go 
niewinnego.

|  OK3! 'CU OLU lUrrOMOBlIKTÓW 1
KURTKI I PŁASZCZE SKÓRZANE 

|  OAMSK'E i MĘSKIE
ra K O M B I N A C J E  S Z O F E P S K I E ,  P Ł A S Z C Z E  R O B O C Z E  ^

I A. BROSS Kraków |
|  U L I C A  F L O R J A Ń 5 K A  N R .  4 4  i
gj  N A R O Ż N I K  O B O K  B R A M Y  F L O R J A Ń S K I E J ,  ^

Na itępnie p rz y p o m n ia ł  kol. Gałka, że członkowie 
Z. Z. A. n a b y w a ją  całkowite p ra w a  członkow skie  d o ­
piero  po- 6-ciu m iesiącach należenia  do Zw iązku, ape- 
J f j t  za tem  w  zw iązku  z tem, hę w szyscy się na  listę 
członków' wciągali na tyc lim ias t  regu la rn ie  w k ła d k i  
swe opłacali.

Po  om ówieniu  jeszcze szeregu sp raw  m iejscowych, 
ja k  sp raw y  p row ad zen ia  au to b u su  przez właściciela 
n iem ającego  p ra w a  ja z d y  i 1. p. z a n ik n ą ł  prezes Z a ­
w a d z i  i zebranie, dziękując: i życząc now ej organizacji  
szybkiego i p ięknego rozw oju  -dla do b ra  sw ych  cz łon­
ków' i ogółu kierowców' zo rgan izow anych  wr Z. Z. A.

O godz. 5-tej odby ta  się w sp ó ln a  fo tograf ja ,  k tó ­
ra pozostanie miłą p a m ią tk ą  dla wsszystkich uczestn i­
kó w  tego zeb ran iu .

Z a rz ą d  Oddzia łu  W W ieluniu  k o m u n ik u je  n a m  
w ypadek , k tó ry  pmiizfej opisujem y, 'a k tó ry  S pow o d o ­
wany został ty lk o  przez właściciela wrozu, k tó ry  wr b ez ­
litosny sposób w yzysku jąc  siły ludzk ie  n a ra z i ł  k ie ­
row cę i ludzi zna jd u jący  cli Się we wozie na tak  wielkie 
niebezpieczeństwro.

Półc iężarow y sam ochód , ja d ą c y  z Łodzi do Bła 
szok w jeżdża jąc  na m ost  na  rzece1' W arc ie  w p a d ł  n a  
jioręcz, k tórń  z łam ał i r u n ą ł  do 6-ciomeirow'cj p rze ­
puści, g rzebiąc w' n u r ta c h  rzeki jednego  k o n d u k to ra .  
Szofer i pom ocnik  zdołali wwdoslaeSsię z wmzu j rzez 
wyjście, k tórego  nie m ogą określić  i dolrzfce z Irudem  
do  brzegu , a la rm u ją c  następnie ludźi i Straż P o ż a rn ą  
W' Sieradzu.

O kaza ło  się, że szm er ten jeździł bez | u  zer wy od 
•soboty dn ia  25 m a ja  b r .  do w to rk u  wieczór tj. do 28 
m a ja  lir., a w momonc.it  w j a / d u  na m ost z m o r /y t  go 
sen, sku tk iem  czego nas tąp ił  yyypadek.
p i l  iiiiiH H h   I  iiiiiiiiiiiiii||u iiiii| iiiiH i§ i

ODDZIAŁ BIAŁYSTOK.
D nia  29 m a ja  b. r. odby ło  się u nas Z ebran ie  szot 

ferów' z a u to b u só w  K om unikac ji  M iędzym iastow ej na  
k tó rem , w ysłuchaw szy  re fera tów  kol. W ilem czyka  
o sylu i-cji w jak ie j  z n a jd u ją  się .kierowcy, ze wrzględii 
na  w yzysk  ze s trony  przedsiębiorców au tobusow ych , 
oraz  po przem ów ien iach  kol, Ś lepow rońskiego , p reze ­
sa Oddziału , oraz kol. Begiuelli, sek re ta rza  O k r  K. Z. 
Z. ])0.stanowiom>. by yyobec stałego \vzrod  u d rożyzny , 
.niskich w y n agrodzeń  kieroyycóyy, p racu jący ch  po 12 
do 1(1 godzin  na dobę, bez osobnego us taw ow ego yyy-

A uiosport, K raków, B racka 2. — T elefon  21-79.
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n ag rodzen ia  za godziny nadliczbow e, a p o  d o k ła d n e m  
o p ra c o w a n iu  i z b a d a n iu  s to s u n k ó w  tycli, Z a rz ą d  n a ­
szego O ddzia łu  w y s tą p i ł  do p rz e d s ię b io rc ó w  z ż ą d a ­
n iem : SO°J0 p o d w y ż k i  od o b ecn y ch  p łac, w p ro w a d z e ­
n ia  8 -godz innego  dn ia  p ra c y ,  w y n a g ro d z e n ia  za p r a ­
cę nadliczb .,  jed n eg o  d n ia  w olnego  w ty g o d n iu ,  ubez-. 
p ieczen ia  n a  w y p a d e k  c h o ro b y  lub  n ieszczęśliw ego  
w y p a d k u  i in n y c h  zdobyczy  u s ta w o w y c h  k lasy  p r a c u ­
jące j ,  z m ia n y  d o ty ch czaso w eg o  sy s lem u  w y p ła t  n a  sy ­
stem  d ek adow y , n iczm uszania  k ie row ców  do jazd y  p o ­
n a d  40 k m /godzą  n iep rze ład o w y  w an ia  wozów pasaże ­
r a m i  i bagażem , zaopa trzen ia  szoferów  w  u b ra n ia  r o ­
bocze i k ożuchy  n a  zimę, u r lopów  w ypoczynkow ych ,  
oraz zaw arc ia  u m o w y  zbiorow ej z n a szy m  Zw iązkiem .

W  myjsl powyższej u ch w a ły  p rzy s tąp i ł  Z a rząd  
Z w iązku  do dz ia łan ia  i tak : w dn iu  S  czerw ca b. r. w y ­
s łano  5-cii p ierw szym  f i rm o m  żądania .  P rzeds ięb io r­
cy tu tejsi  sw y m  zw ycza jem  nie raczyli naw et odpow ie­
dzieć, p rzyczem  w y raźn ie  z lekcew ażyli  sobie naszą  o r ­
ganizację. Jeden  z n ich  (z Łomży) ośw iadczył w pros t ,  
że n ie  u z n a je  ż ad n y ch  Z w iązków . W o b e c  s tw ie rd z e ­
nia  złej woli ze s t ro n y  przedsięb iorców , gdyż i następ  
ne  f irm y , k tó ry m  doręczono żąd an ia  nie odpow iedz ia ­
ły  n a  n ie  zupełnie, p ro k la m o w a n o  stra jk .

P ra w d z iw e  oblicze  u k a z a l i  p rz e d s ię b io rc y  i w  ty m  
w y p a d k u .  Z am ias t  zrea lizow ać słuszne pos tu la ty  nasze, 
rozpoczęli akc ję  w  k ie ru n k u  zorgan izow ania  w łasnej 
orgainizacji pod  n a z w ą :  „Zw iązek K onces jonow anych  
W łaścicieli A u to b u só w 11. P o m im o  je d n a k  w y d ru k o w a ­
n ia  wielkiej ilości afiszów, n a  zebran ie  o rgan izacy jne  
w  Łom ży, n a  dzień  6 czerw ca p rzy b y ło  ich  aż 8-niiu, 
gdzie się znakom ic ie  pokłócili  m ięd zy  sobą. W idząc , 
że w  ten sposób nie z rob ią  niczego, u d a li  się der In sp e ­
k to ra tu  P racy ,  w  rezultacie  czego zw o łana  została  n a  
dz ień  12 cz e rw c a  k o n fe re n c ja .  T u  j e d n a k  zn ó w  o k a z a ­
li p rz e d s ię b io rc y  złą wolę, c h cąc  n a sz y c h  d e leg a tó w  o- 
t u m a n ić  i zas traszyć . T w ie rd z i l i  oni, że-6 dni m a ją  za 
m a ło  na nam ysł,  wobec czego żądali jeszcze 2 tygodni, 
p o n ad to  zaś, że „w szystk ich  szoferów zwolnią, a gdy  
k ie row cy  poch o d zą  sobie p a rę  miesięcy bez posad , 
w ów czas  zm ięk n ą11.

Delegaci nasi kol.: Ś lepow roński,  W ilem czyk
i B u rg ie rm a js tc r  n ie  u lęk li  sic je d n ak o w aż  tego i o- 
świadczyli w yraźn ie ,  ja k ie  'powody z m u sza ją  k ie ro w ­
ców  do s t ra jk u ,  a że w łaśn ie  12 czerw ca m in ą ł  osta tn i  
te rm in  dla  w szy s tk ich  przedsięb iorców , z k tó ry c h  ża- 
deal n ie  d a ł  odpow iedzi Zw iązkow i, w obec  czego 
ośvriadczyli, że ogólny s t ra jk  zosta je  za s to so w a n y .P o ­
n iew aż je d n a k  Z w ią ze k  w yc h o d z i  z  lego założenia, żc  
K o m u n ik a c ja  A u tobusow a  M ięd zym ia s to w a , nie jest je ­
dynie  l u k r a t y w n y m  in teresem  PP. Przedsięb iorców ,  
lecz jest takż'e i to naw et w  p ie r w s z y m  rzędzie  dla w y ­
gody  ]>odróżująccj publiczności,  w obec tego na  ka żd e j  
linjr pozo s ta w io n y  zostanie  au tobus,  aby  naglem  p rze r ­
w a n iem  k o m u n ik a c j i  nie spraw ić  k r z y w d y  pub l ic zn o ś­
ci Tego ro d za ju  s tanow isko  spo tka ło  się n a tu ra ln ie

z ogólnem  u zn an iem  (za w y ją tk iem  przedsięb iorców ). 
P rzedsiębiorcy tu  je d n a k  poznali,  że Zw iązek nie jest 
do lekcew ażen ia  i ie Z w ią ze k  m a ją c  za  sobą karne  sze­
regi so lidarnych  k ie ro w có w  jest  zd o ln y  obronić  sw ych  
cz łonków .  Obecnie Zw iązek jest  ob lęgany  przez tych 
przedsięb iorców  k tó ry c h  a u to b u sy  s to jąpc i  zaś, k tó rzy  
ma w łasnej skórze  jeszcze n ie  zapoznali  się ze s k u tk a ­
mi takiego ich pos tępow ania ,  tw ierdzą , że „w tedy  d o ­
piero  b ę d ą  się in teresow ali  tą  sp raw ą ,  gdy s t ra jk  ich 
d o tk n ie11.

Na u w ag ę  "zasługuje fak t ,  że P P . K rzeska  i W ola 
n in  z In sp e k to ra tu  P ra c y  O b w o d u  32. z ca łym  z a p a r ­
ciem się siebie, w y k o n u ją  swe t ru d n e  obow iązki p rze ­
w odniczenia  n a  kon fe ren c jach  przyczynili  się w  w iel­
k ie j  m ie rz e  do l ik w id a c j i  z a ta rg u ,  n a t r a f i a j ą c  p rz y te m  
n a  takie s tanow isko  przeusięb iorców , ja k  w yżej o p isa ­
liśmy.

Szoferzy Bia łostoccy z d a l i  egzam in  dojrzałości 
k lasow o-o rgam zacy jne j ,  w zam ian  za co o trzy m a li  lep 
sze w a ru n k i  b y tu  i p racy .

Podczas tej akc ji  o kaza ła  się koniecznie po trzeba  
rozszerzenia  działalności Z w iązku  na  Okręg. W  dn iach  
n a jb l iż szy ch  poczyni Z a rz ą d  tutejszego O ddzia łu  o d ­
p o w ie d n ie  k ro k i  w  Z a rz ą d z ić 'G łó w n y m  w  W a r  sza wie, 
celem objęcia całego W o jew ó d z tw a  i p rzy jśc ia  z p o m o ­
cą kolegom  w szystk ich  naszych  m iast,  ja k  Ł om ża, 
W o łk o w y sk ,  Suw ałk i,  O s tro w o  i t. d. 
lllllllllllllllllllll!lllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll!III!ll!ll[imill!lllllll!lllllllll!llllllllllllllllllllllllll|ll||||HIIIII

ODDZIAŁ ŁUCKI—WOŁYŃ.
K orzysta jąc  z m ożności zam ieszczan ia  korespom 

dencji  z O ddzia łów  w  n a sz y m  miesięczniku, k tó r j  jest 
i pow inien  b y ć  n ad a l  spoidłem , łączącem  nas — K o­
ledzy —  rozrzuconych  po  całej Rzeczypospolite j i da- 
jącem  m ożność  w y m ia n y  m yśli  oraz sk o o rd y n o w an ia  
n aszy ch  dążeń  do  p o p ra w y  b y tu ,  sp ieszym y i m y  też 
podzelie się z W am i rezu l ta tam i naszej p racy ,  k tó re j  
tyle  jeszcze jest p rzed  nam i.

P om im o , że dop iero  trzy  miesiące is tn ieje  nasz  
O ddział,  zdoła ł już  rozw in ąć  tak  w  sa m y m  Ł u ck u ,  jak  
i n a  ca ły m  obszarze W o jew ó d z tw a  ży w ą  działa lność, 
d ążąc  przedew szystk iem  w  k ie ru n k u  o rg an izacy jn y m , 
w k ie ru n k u  u św iadom ien ia  szerokich  rzesz niezorgani- 
zo w an y ch  jeszcze k ierow ców  o po trzeb ie  zrzeszenia się 
w celu o b ro n y  in te resów  zaw o d o w y ch ,  p o p ra w y  b y tu  
i sk u p ie n ia  się w ty m  ce lu  w  jed n e j ,  s i lne j o rg a n iz a c ą .

Jeżeli  tego  nie  u czy n im y , n ie  b ęd z iem y  m og li  ni 
gdy  p rzec iw staw ić 'S ię  o d p o iw e d n io  s z y k a n o m , r i e z r o  
zum ieniu  naszych  in teresów , czy też  w y zyskow i do nas 
s tosow anem u. B ą d ź m y  pew ni,  że jeżeli nie będzie b r o ­
nić nas  silna o rgan izac ja  nasza , o p a r ta  n a  naszej k a r ­
ności i so lidarności zaw odow ej,  n ik t nie u jm ie  się za 
n a m i  i n ik t  nas  b ro n i ł  nie będzie, pom im o, że dużo  nas 
jest.

Cele i poczynania  nasze  są jasne  i z rozum iałe , 
a m im o  to tra f ia ją  one ma g run t n iepoda tny , t ra f ia ją  na

Przybory samochodowe i m otocyklowe
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niezrozum ien ie  i b a rd z o  wielu k ierow ców , k tó rzy  pa  
leząc n a  k ró tk ą  m e tą  w idzą  ty lko  s t ra tą  swej w kładk i ,  
a  nie w idzą zysków , jak ie  im to w przyszłości p rzy  
niesie. 4

T ego  ro d z a ju  n ie z ro z u m ie n ie  w id z im y  n ie ty lk o  
u poszczególnych k ierow ców , n a w e t  n iek tó re  Oddzia ły  
ob jaw ia ją  j~ w sw ych poczynan iach  i m iast w sp ó łp ra ­
cow ać  w  k ie ru n k u  ulepszenia całej naszej o rganizacji,  
w y su w a ją  na p lan  p ierw szy  jak ieś  an tag o n izm y  lo k a l ­
ne, w y w o łu ją c  ta rc ia  zby teczne  i szkod liw e .

Z a rz ą d  tut.  O ddzia łu  a  w  szczególności kol. se­
k re ta r z  Ł ac isz  i kol. p rz e w o d n ic z ąc y  B o rk o w sk i  w y tę ­
ża ją  całą  energ ję  w k ie ru n k u  sk onso lidow an ia  akcji,  
dow odem  czego w zros t  liczebności cz łonków  O ddziału , 
k tó ry ch  p ie rw otna  cy fra  już  sią po tro iła .

Y\ a żn ie jszem  w y d a rz e n ie m  w tu t.  O ddz ia le  by ł 
fa k t ,  że od  1 cze rw ca  b r  p rz e s ta ł  p o d legać  S e k re ta r ja -  
towi O k ręg o w em u  we Lwowie, pod lega jąc  obecnie Za 
rządow i G łów nem u w  W a rsz a w ie  w pros i .  Ze względów  
loka lnych  i ze w zg lędów  o rg an izacy jn y ch  b ezp o ś re ­
dniość ta  b y ła  b a rd zo  w skazaną .

Poinad lę p ra c ę  o rg an izacy jną  za ła tw ia  tut. tymcz. 
Z a rz ą d  szereg  b ie ż ą c y ch  s p r a w  n a  k a ż d e m  z e b ra n iu ,  
k tó re  o d b y w a ją  się k i lk a  razy  na  m ies iąc .  S p r a w o ­
zdan ie  i r a c h u n k i  p ro w a d z o n e  należycie  są d a le  p r z e ­
sy łane  Z arządow i G łów nem u.

U jem n ą  s t ro n ą  i czynn ik iem  h a m u ją c y m  jest  b r a k  
w łasnego  lokalu . Obecnie pow zię ło  u c h w a łę  zm ie rz a ­
ją c ą  do  usun ięc ia  tej bo lączki;  rów nież  postanow iono  
zaan g ażo w ać  sek re ta rza  w obec w zros tu  s p ra w  m a j ą ­
cy ch  się za ła tw iać ,  idącego  w p a rz e  ze w zro s tem  
cz łonków .

Z w y d a rz e ń  tu te jszych  m a m y  do z a n o to w a n ia  n a ­
s tępu jący  fak t ;  n ied aw n o  z m a r ł  jeden  z nasizych k o le ­
gów nazw isk iem  W ójc ik ,  k tórego żona jiozoslała bez 
żadnego  zao pa trzen ia  i zw róciła  się do Z w iązku  z p r o ­
śbą o ja k ąk o lw iek  pomoc. P o m im o ,  że z m a r ły  n ie  by ł  
członkiem  Zw iązku , u rz ą d z o n o  sk ładkę , k tó re j  w y n i­
k iem  był.o w ręczenie  w dow ie  k w o ty  101 zł.

Nie m o ż e n n  n a tu r a ln ie  z b ra k l i  m ie jsca  w y m ie n ić  
w szystkich  o f ia rodaw ców , ale k o m u n ik u je m y  p o w y ż ­

szy fa k t  z życzeniem, by  wszyscy, n ienależący  do 
Zw iązku  przeczytali  go i wpisali się na ty ch m ias t ,  any  
n ie ty lko  k aż d e m u  pom oc  ta k a  p rzysługiw ała ,  lecz by  
pom oc  la  b y ła  w ydatn ie jszą ,  a ta k ą  b y ć  m oże ty lko 
p rzy  wielkiej liczbie członków.

W  k o ń cu  nie  od  rzeczy będzie  jeszcze nadm ien ić ,  
że we w szystk ich  m ias tach  tut.  W o jew ó d z tw a  odczu 
w ać  się d a je  s i ln ie jsza  d ążn o ść  do u tw o rz e n ia  j e d n e ­
go O dd z ia łu  n a  ca ły  W o ły ń .  Czy z tego co będzie , t r u ­
dn o  n a  ra z ie  p rzew idz ieć ,  w  k a ż d y m  ra z ie  r o z p a t ry  
w a n e  to  będz ie  n a  K o n fe re n c j i  O kręg o w e j ,  o k tó re j  
w y n ik u  nie  o m ie s z k a m y  W a s  p o in fo rm o w a ć .  
Illlllllllllllllllillllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll

TA

N IE  PO TR ZEBU JĘ ŻAD N EJ ORGANIZACJI.
T ak  on w yg lą d a  i g o d n y  siebie samego.  —
K a p r y ś n y ,  pochodzi  z d o m u  znanego,
N a zw iska  swego nie p o trzebu je  W a m  w y ja w ia ć , . 
Uważa, że zb y tec zn e  się n a d  te m  zastanawiać.
Ma d ługie  u s z g , p a rsk a  bardzo chętnie ,
P o tu ln ie  P anu  s lu żg ,  n ig d y  m u  nie jest sm ę tn ie ,  
Z aw sze  g łup i,  ale za  to tanio pracuje ,
N iezadow olen ia  i w y z y s k u ,  bo g łup i ,  nie czuje ,
Bez przekonan ia  w łasnego, m a  on jed n ą  zasadę,  
W y z y w a ć  i na  k o s z t  d rug ich  polow ać na posadę.
Na zapłacenie w k ła d e k  do Z w ią z k u  nie starczy ,
L ecz  j a k  Z w ią ze k  dla ogółu coś ty l k o  w y w a lc zy ,
T o  a p e ty t  o g ro m n y
N a  go tow ą  z d o b y c z  Z w ią z k u ,  w te d y  przesta je  b yć

sk r o m n y .

A utosport, K raków , Bracka 2. —  T elefon  21-/9.
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(Pa. słow o namulcach.
W  sprawne IkiiiiiiIc ó w  spo tyka  się cż.ęsto zc zda* 

n ianii,  k tó re  .są ba rd zo  tra fne  ale w s tosunku  do rowuA 
rn. Ma to miejsce zwłaszcza, gdy m ow a o ham u lcach  
na ko la  przednie:

Dużo fa b ry k  p ierw szorzędnych  w ró żn y ch  k ra jach  
stosuje obecnie h am u lce  dzia ła jace  n a  1 ko ta  u r u c h a ­
m iane  pedałem . HamulecUręczny służy w tym  wypad- 
ku  ty lko  do b lo kow an ia  sam ochodu  w czasie postoju 
i działa za p o m o cą  lycli sam ych 'c ięgel.

Rfjytyka tego u rządzen ia  b rzm i zw ykle  tak :  jak  
p ę k n ą  ścięgła tylnie, to sam ochód  zdany  n a  h a m u h e  
p rzedn ie  ty lko  —  m usi się w yw rócić . T a k  nie jest!

Teorja , doświadczenie i p ra k ty k a  w ykazały ,  że 
jest właśnie naodw ró t.

T eore tyczny  dow ód  jest b a rd z o  prosty :
( id ^ 'h a m u je m y  powstaje, siła bezw ładności,  rów na  

m asie  razy  przyspieszenie: O zndczm y ją  I. Siła ta d o ­
da je  się z c iężarem  w ozu C i w y tw arza  w ypad k o w ą  W , 
k tó ra  przdcina p o ds taw ę  w punkcie  P ,  zn a jd u jący m  się 
zaw szlr  n .iędzy  ko łam i sam ochodu .

J a k i e r jes-t obciążenie kół p rzedn ich  i ty lnych?  
Z dośw iadczenia  w iemy, że p rży  h a m o w a n iu  ug inają  
się przednie  resory', a tylnie odg ina ją  się do góry. P r o ­
sty  la c lu m c k  lo w y k azu je :

W  BP W  APs  =  . ę  = __ ■ __ S'^>SAL AB s
Przy czem  S, jest .o siła p rzyc iska jąca  kolo przednie  
a  Ss koło tylnie, do  ziemi. Obie rów noległe  są do siły 
W . —  A i B są to p u n k ty  s tyku kół p rzedn ich  i tylnich 
z podstaw ą. Lżyli p rzednie  koła są więcej p rzyc iskane  
d o  zien.i niż ko ła  tylnie i z tego też powodu pow inno 
.się h a m o w a ć  te ko ła  a nie tylnie.

S tosunek  rozm ieszczenia  obciążenia  m ożna  p rz y ­
ją ć  taki, że 1/3 ciśnie na oś tylnią, a . ^ Y i a  oś p rzedm ą . 
Zależy to oczywiście od lego, gdzie z n a jd u je  się p u n k t  
ciężkości wozu.

Pon iew aż  p u n k t  I’ jest zawsze jiom iędzy kołam i 
wozu, w yw rócenie  się w ozu jest niemożliwe^ nie.1 tak  
jak  przY' rowerze, gdzie zab lokow anie  koła jirzedniego 
po w odu je  bezw zględnie  wyrzucenie  jeźdźca jirzez 
rączki.

Zablokow anie! oto jest s traszne  słowo połączone 
daw ni ' j z w yw rócen iem  się, obróceniem  wozu około 
siebie, lub w yrzucen iem  opon z obręczy. Może to mieć 
miejsce ty lk o  p rzy  zab lokow an iu  kół tylllieh: gdy blo 
kuje sit; ko ła  tylnie; r o b ią  się z nich sanki. P rz y jm i jm y ,  
że wóz poi‘usza się od jirawcj s trony  do lewej. Oś I\ Ini i 
ma teindencję p o ru szan ia  się w k ie ru n k u  jazdy , koła 
przednie  toczą się dalej w k ie ru n k u  sw7ych  płaszczyzn. 
P o w i ta ją  2 siły równoległe, d a jące  się zastąpić  w  m yśl 
zasad  m echaniki,  1 sit ierow aną w k ie ru n k u  jazd y  i m o ­
ment m a ją c y  k ie ru n ek  obro tu  p rzec iw ny  k ierunkow a 
obro tu  w skazów ek  zegarka , a więc m a ją c y  tendencję  
obrócenia  wozu lyłem do przodu .

\  gdy  za b lo k u je m y  p r z ó d ? w tedy ty ł wozu  p o ru ­
sz;! się dalej., a p rzód  p rzesu w a  się w  k ie runku  jazdy. 
Powstaj, .  znów  2 siły, jednak  tak  sk ierow ana, że p o ­
w sta jący  no m en  1 m a  temden-cję prostow ania  wozu, 
(zgodnie z ru eb em  w skazów ek  zegarka)

V zab lokow anie  wszystkich  czterech kół? PowTo 
duj. przesunięcie się wozu w k ie ru n k u  jazdy , u więc 
rzec2.::nie«zkooli\\ ą.

Tyle teorja. — Uoinono następu jące  dośwu.uleże­
nia  na 'rów ni pochyłej puszczano  m odele wozów7 w7 dót. 
O dpow iednie  urządzen ie  jm w odow alo  nagtt zaliaino- 
w7arm wózków7 p rzy  pewniej szybkości! W y n ik i  byty  
zupełni,, zgodne z teorją. Zablokow anie  kół t , linieli jio- 
w odow ajo  zarzucenie , lub jirzy w ysok ich  l im uzynach  
w ywrócenie; pnzy' zah am o w an iu  koł jirzednich, wmzek 
zal rży m y  w7ał się spokojnie.

lhm klyka?  K ażdy kio  jecha ł na  sam ochodach  d a ­
w n e j-k o n s tru k c j i  w id co się działo z wozem  p rzy  n a ­
gleni z ah am o w an iu  (ham ulcem , wówczas na ko ła  ty l­
nie, względnie h am ulcem  na k a rd a n ,  naw iasem  m ów iąc  
len ostatni jest na jgo rszy  ze w szy s tk ich ) .

Z powyższego  też w ynika  pirawo, że .-regulując h a  
mulet- dzia ła jące  na  o.l( ry  koła , t rzeba  lak  je  n a s ta ­
wiać, by  w7 p ierw szym  rzędzie chw yta ły  ham ulce  n a  
przedn ie  koła.

Koiikliiłj£»:!'N a k a z e m  obecnego sianu techniki są 
h am u lce  na 4 koła.

Dla in fo rm acji  p rzy p o m n ijm y , że pieny.szy7 zas to ­
sow ał ham u lce  ma 4 kola gen ja lny  k o n s t ru k to r  Del.ige 
i lo p rzy  w7yścigów kach, a więc tam , gdzie odpow ie ­
dnie h am ulce  są koniecznością większą jak  w ja k n n -  
kol\, iek miymi wozie.

t  rzeba przyznać , że zrozum ienie  .ważnoSci h a m u l ­
ców przednich  m usia ło  czekać, na techniczne roizwnąza- 
nie, gdyrż nic było łu twem . Ale rozw iązanie  lo już zo­
stało n ienagann ie  w yk o n u n em  i nie łydko m ożna , ale 
i t rzeba z niego korzystać. ,/. L

2 szybownictwa.
1 z a p e łn ia ją c  w z m ia n k ę  o p ró b a c h  lotu sz y b o w e ­

go, zan ib-szczoną w7 p o j i rz c d n im  num erze -  „A u lom o  
b ilis ly  Z a w u d o w e g o '1, p o d a je m y  n aszy m  c zy te ln ik o m  
dw ie  fo lo g ra f je  szybow cu w locie.'

Na p ie rw sze j  w idz im y- jeszcze j io łączenie  szybów7- 
ca z ciągnącymi go sa m o c h o d e m  za p o m o c ą  l ink ' slu- 
lowej i a m o r ty z a to ra '  (grub*zu Ii<i )a p rzy  s a m y m  sz y ­
bow cu), na d ru g ie j  szybowiec-7 już  w7 locie s .imodziel-  
n ym  po  o d łączen iu  l in k i  (widziany7 z p rzodu) .

J a k  wddać, szybownec li n nu- m a  budowyy znpt-ł 
nie a n a lo g iczn e j  do lm d o w y  no riu ah iy c l i  sam olo tów  
s i ln ik o w y c h : m ianowdcie  nic p os iada  o n  jiefnego kti- 
dłubSi lecz k ra to w n ic ę ,  łączącą  p ła ty  nośne  i przednia,

Stale na składzie: Opon; MSHEL1S —  ElRESTRl —  F1SK —  DUNLOP i PIRELLI —  najkorzystniej
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PIERWSZA KRAJOWA FABRYKA RESORÓW  
A U T O M O B I L O W Y C H  I P O W O Z O W Y C H

„ E S P E Ż E T "
K R A K Ó W , ULICA MOGIjLSKA L. 86.

W yko n u ją  re s o ry  d o  a u ł każdego  typu .
R eperac je  re so ró w  na poczekan iu .

Rogatka do fabryki wolna.

Różne.
Sam oczynne oczyszczan ie  s ię  św iec  zosta ło  

w reszc ie  w yn a lez io n e .  W ia d o m o  w szy s tk im , że z a ­
n ieczyszczen ie  k o p c ie m  m ie jsc a  p o m ię d z y  o b u  e le k ­
t r o d a m i  św iecy, p o w o d o w a ło  w s t rz y m a n ie  za p ło n u  
i zm u sza ło  do żm u d n e g o  o czyszczan ia  świecy. —  
W  Szwecji d o k o n a n o  obecn ie  w y n a la z k u  u n ie m o ż l i ­
w ia jąceg o  ow o zan ieczyszczan ie  się św iecy  w ten  
sposób , że p o m ię d z y  obu  e le k t ro d a m i ,  w m ie jscu ,  
gdzie  z n a jd u je  się izo la to r ,  z ro b io n o  k a n a l ik ,  k tó r y m  
jes t  w d m u c h iw a n y  i w y sy sa n y  gaz z m o to ru .  Gaz ten  
p o ry w a  za sobą  w sze lk ie  cząs tk i  o sadu ,  lak ,  że m o ­
to r ,  k tó r e m u  n a w e t  b a rd z o  dużo  d o p ro w a d z o n o  o l i ­
wy, dz ia ła  bez za rz u tu .  —  W y n a la z e k  te n  p o w ita ć  
n a le ż y  z u z n a n ie m .

Sam olotem  na w ycieczk ę. C zy ta l iśm y  n ie d a w n o  
w p ra s ie  cod z ien n e j ,  że ju ż  w  na jb l iż sze j  p rzysz łośc i  
będzie  m ia ł  K ra k ó w  po łączen ie  s a m o lo to w e  z pobli-  
sk iem i u z d ro w is k a m i .  P o łą c z e n ia  te  b ę d ą  u m o ż l iw io ­
ne dz ięk i  t e m u ,  że z n a jd u ją  c o raz  w iększe  z a s to s o w a ­
n ie  aw jo n e tk i ,  k tó r y m  d la  lą d o w a n ia  n ie  p o t rz e b a  
d ług iego  te re n u ,  o k tó re  to  d ług ie  t e r e n a  t r u d n o  jes t  
w ta m ty c h  o k o licach .

D zięki ty m  a w jo n e tk o m ,  w k ra c z a  k o m u n ik a c ja  
s a m o lo to w a  w P o lsce  n a  n o w e  to ry  ro zw o ju .  W z o re m  
p a ń s tw  zac h o d n ie j  E u r o p y  z a c z y n a m y  b u d o w a ć  te 
m a łe  o sobow e  sam o lo ty ,  z w an e  a w jo n e tk a m i .  P r o ­
d u k c ję  a w jo n e te k  p o p ie ra  szczególn ie  L iga  O b ro n y  
P o w ie t rz n e j  P a ń s tw a ,  k tó ra  ro k  ro czn ie  u rz ą d z a  k o n ­
k u rs ,  w y z n a c z a ją c  w y so k ie  n a g ro d y  d la  zw y c ię sk ich  
k o n s t r u k to r ó w  a w jo n e te k .

P r a c a  Ligi zaczy n a  w y d a w a ć  o w o cn e  re z u l ta ty ,  
gdyż c o ra z  częściej p o ja w ia ją  się w p rz e s tw o rz a c h  
a w jo n e tk i ,  b ęd ą c e  w ła sn o śc ią  p o szczeg ó ln y ch  o sób  
p ry w a tn y c h .

W  d n iu  16 c ze rw ca  b. r. n a  w yc ieczkę  K lu b u  
U rz ę d n ik ó w  G enera l  M otors  w P o lsce  p rz y b y ł  z W a r ­
szaw y  do  R a jsz e w a  w ła s n ą  a w jo n e tk ą  p a n  J. P aw ło -  
ski, K ie ro w n ik  D z ia łu  P r o d u k c j i  G en e ra l  M otors 
w Polsce, lą d u ją c  n a  p o b l isk ie j  łące. K ró tk ie  l ą d o w a ­
nie  a w jo n e tk i  m a  szczególne  zn aczen ie  w Po lsce ,  gdyż 
lo tn isk a  w n a s z y m  k r a ju  są  jeszcze  b a rd z o  n ie l icz ­
ne, a j a k  w sp o m n ie l iś m y  n a  w stęp ie ,  gdz ien iegdz ie

da  p łozę d re w n ia n ą ,  ro lę  a m o r ty z a to ró w  zaś s p e łn ia ­
j ą  t r z y  ro lk i  g u m o w e , um ieszczo n e  m ię d z y  p łozą  
a d o ln ą  częścią  szybow ca , w reszc ie  —  z p o w o d u  k r a ­
tow ego  u s t r o ju  k o r p u s u  szy b o w ca  —  pilo t  s iedzi z u ­
p e łn ie  ods łon ię ty .  Są to  j e d n a k  różn ice  r acze j  d ru g o ­
rzęd n e  —  z a sa d a  lo tu  szybow ca  tego  jes t  ta  s a m a ,  co 
i in n y c h  ty p ó w  sam o lo tó w .

C zesław  Jerzy K ączkow ski.

IIIIIIIIIIIIINIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIM

K oledzy! K upujcie ty lk o  u tyeh  F irm , które się  
ogłaszają  w „A utom obi liście Z aivodow ym “!

część szybow ca  z częścią  ty ln ą ,  czyli s ta te c z n ik a m i  
i s te ra m i  k ie r u n k u  (s ta teczn ik  i s te r  p ionow y) i w y ­
sokośc i  (s ta teczn ik  i s te r  po z io m y );  p o n a d to  z am ias t  
p o d w o z ia  z a o p a t rz o n e g o  wr k o ła  szybow iec  ten  posia-

A utosport, Kraków, B racka 2. — T eleton  21-79.
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n a w e t  i t r u d n e  do  u rz ą d z e n ia  z p o w o d u  b r a k u  o d p o ­
w iedn iego  te ren u .

Autor artykułu  p. t. „Zim na k rew  i d ośw iadczen ie  
w ob liczu  n ieb ezp ieczeń stw a44, zam ieszczonego  w ,,Ex- 
p re s ie  P o r a n n y m “ z d n ia  1 cze rw ca  b. r. w yg łasza  
śm ia łe  tw ie rd zen ie ,  że w w y p a d k u  zaw sze  jest  w in ien  
k ie ro w ca .  W e d łu g  niego  w sze lk ie  t łó m aczen ie  k a t a ­
s t ro f  ta k ie m i  p o w o d a m i,  j a k  ro z lu źn ien ie  k ie ro w n icy ,  
p ęk n ięc ie  i t. p., są  p rz y  dzis ie jsze j k o n s t ru k c j i  w ozów  
n o w o czesn y ch  n iem oż liw e ,  z czego w y n ik a ,  że w in ien  
je s t  zaw sze  k ie ro w ca .  P o m im o  tego, że je s te śm y  p r z e ­
k o n a n i  o d o sk o n a ło śc i  no w o czesn e j  k o n s t ru k c j i ,  m u ­
s im y  je d n a k  s tw ie rd z ić  z c a ły m  n ac isk iem , że a u to r  
lego a r ty k u łu  nie m a  rac ji .  Nie ży czy m y  a u to ro w i  t e ­
go a r ty k u łu ,  b y  go s p o tk a ł  ja k iś  p o d o b n y ,  p rzez  n i e ­
go za n iem o ż liw y  u z n a n y  w y p a d e k ,  n a le ż a ło b y  j e d n a k  
życzyć sobie, b y  a u to r  by ł  o s tro żn ie jszy  w tego r o d z a ­
ju  tw ie rd zen iach .

O autobusach  pisjie k i lk a  b a rd z o  a k tu a ln y c h  uw ag  
„ K u r je r  W a r s z a w s k i1'. W  z w ią z k u  z w iad o m o śc ią ,  
że m in is te r s tw a  w p o ro z u m ie n iu  ze .sobą, ch cąc  z a ­
ra d z ić  b r a k o m  naszego  r u c h u  au to b u so w eg o ,  m yś lą  
o z a p o b ie ż en iu  ty m . 'b r a k o m  k o n c e s ja m i  i t. p., c zy ­
ta m y  ta m :  „ p rz y c z y n ą  ro z k le k o ta n ia  się i p o ż a ło w a ­
n ia  godnego  s ta n u  n aszy ch  a u to b u s ó w  n ie  je s t  b r a k  
koncesji ,  lecz f a ta ln y  s tan  n a sz y c h  szos, z u p e łn ie  n ie ­
u p o r z ą d k o w a n y c h '  ( także  i p o d  w zg lęd em  ru c h u ) ,  
„zw łaszcza  w  d a lsz y m  p ro m ie n iu  od sto licy". (Naszem 
z d a n ie m  ta k ż e  i w  d a lsz y m  p ro m ie n iu  wogóle* od  
m ias t .  Red.).

„Je ś l i  ty c h  w a r u n k ó w  nie  z m ie n im j  —  pisze  d a ­
lej ,,K. W ."  —  „ a u to b u s y  k o n c e s jo n o w a n e  b ę d ą  _ się 
tak  sam o  da le j  ro z b i ja ły  i s ta w a ły  w k ró tc e  z ru jn o w a -  
n e m i k le k o ta m i ,  ja k  s ta ją  się obecn e  — re je s t ro w a n e

W  s łu szn y ch  w y w o d a c h  pisze  da le j  a u to r ,  żć 
s k u tk ie m  złego s ta n u  dróg , m u s i  być  a m o r ty z a c ja  
w o zu  o b l iczona  k ró tk o te rm in o w o ,  co w p ły w a  n a  d r o ­
żyznę l e n .  A r ty k u ł  k o ń c z y  się w te n  sposób :  „ P o d ró ż  
po w y b o ja c h  je s t  n ie ty lk o  p rz y k ra ,  a le  j d ro g a .  Ale 
d z iu r  w szosach  n ie ;ź a ła ta  się an i  n a jw y s z u k a ń s z y m  
o k ó ln ik ie m , an i p rz e p isa m i  k o n c e sy jn e m u  więc t r z e ­
b a  się „n o len s  voIenąb za jąć  s z a b re m  i w a łem . S k u te k  
będz ie  p e w n y  i ry ch ły ."

A utentyczne zdarzenie o p o w ia d a ją  ko led zy  ze 
s lą sk a .  Jeszcze  p rzed  w o jn ą  zosta ł  je d e n  ze szo fe rów  
w  B y to m iu  u k a r a n y  p rzez  sędziego, k tó r y  za ją ł  tego  
ro d z a ju  s tan o w isk o ,  że szofer  w in ien  n a  w szy s tk o  n a  
id icy  u w a ż a ć  i jeżeli za jd z ie  ja k iś  w y p a d e k ,  lo k i e ­
ro w ca  je s t  bezw zg lędn ie  w in ien .

U k a r a n e m u  ko ledze  p rzy szed ł  j e d n a k  p r z y p a ­
d ek  z p o m o cą .  R azu  p ew n eg o  s ta ł  on  na p o s to ju  z do- 

# rożka ,  aż tu  n a d b ie g a  z d y szan y  sędz ia  i o św iadcza , 
że m u s i  b a rd z o  szybko  zna leźć  się w  G liw icach  (od­
ległość b a rd z o  n ie d a lek a ) ,  gdzie t e rm in o w e  s p ra w y  
n a  niego czek a ją .  K olega w z ią ł  p a s a ż e ra  i po jecha ł .

Do ro g a tk i  j e c h a ł  z n im  p rz e p iso w o  i o s t ro żn ie  10 
km . na  godz. p rz y  ro g a tce  zaś s ta n ą ł  i ro z p o c z ą ł  p r z e ­
p isow e  b a d a n ie  ham unlców ,.  resorów 7 i t. p. n ie  d a ją c  
się od  tego odw ieść  naw7et w y m y ś la n ie m  p asa ż e ra .  
P o n ie w a ż  by ło  m o k ro ,  za trzym yw ra ł  się nasz  ko leg a  
p rzed  k a ż d ą  m ie jscow ośc ią ,  ce lem  w y ta rc ia  szy ldów  
n u m e ro w y c h  i re f le k to ró w , sp o ty k a ją c  zaś p o ja z d y  
k o n n e  stawra ł  i wTy łącza ł  m o to r ,  „bowdem  —  w ed ług  
zd a n ia  tegoż w ła śn ie  sędziego  —  n ie  m o ż n a  n ig d y  
wuedzieć, co się t ra f ić  m oże" .

J a z d a  ta  t rw a ła  n ie  m n ie j ,  n ie  wdęcej, j a k  3 g o ­
dziny , a wr k o ń c u  ju ż  u  cęlu, z eb ra ł  ko leg a  n a z w isk a  
św ia d k ó w  i z ro b i ł  don ies ien ie ,  że „ p a sa ż e r  ,z m u sza ł  
go i n a m a w ia ł  do p rz e k ro c z e n ia  o b o w ią z u ją c y ch  
p rzep isó w ' .

J a k  p o w ia d a ją ,  w p ły n ę ło  to w7 p rzysz ło śc i  n a  
z m ian ę  z d a n ia  ow ego sędziego o d n o śn ie  do w iny l szo ­
ferów7.

Ż a ło w ać  należy , że" n ie-zaw7sze t a k i  zbieg  o k o l icz ­
nośc i u ła tw i  u n a o c z n ie n ie  b łęd n eg o  s ta n o w is k a  czy ­
jegoś, d o b rze  je d n a k  bodzie, gdy  ko led zy  z wszyst-  
k ie n n  o sobam i,  m a ją c e m i  wpływ7 n a  ró ż n e  nas  d o ty  
czące  s p ra w y ^  b ę d ą  .jeździli „ p rz e p iso w o " ,  a b y  im  
w ten  sposób  uw id o czn ić  ró ż n e  n iem oż liw ośc i ,  j a k ic h  
się w ym aga .

Strajk w  St. G allcn. J a k  podajU.,,1. T. F .“ w St. 
Gallen w S z w a jca r j i  ro zp o czą ł  się s t r a jk  k ie ro w c ó w  
d o ro ż e k  sam o c h o d o w y c h .  Z p o c z ą tk u  z a s t ra jk o w a l i  
p ra c o w n ic y  f i r m y  „Citag. A. G.“ , k tó r a  ich  ż ą d a n ia  
o d rzuc iła ,  do lego  s t r a jk u  zaś p rzy łączy l i  się i k ie ­
row cy , z a t ru d n ie n i  w m n ie js z y c h  f i rm a c h .  C hodzi tu  
o u m o w ę  zb io ro w ą , k tó re j  p r a c o d a w c y  nie c h c ą  z a ­
w rzeć. N a sk u te k  in te rw e n c j i  u rz ę d u  roz jem czego ,  
z b l iż e n ie 'b y ło  ju ż  osiągn ię te ,  j e d n a k o w o ż  p r a c o d a w ­
cy w y su n ę l i  ta k ie  w7a ru n k i ,  k tó re  n ie  by ły  do  p r z y ję ­
cia. —  J a k  o s tro  w a lk a  to czy  się obecn ie ,  św iad czy  
fa k t ,  zg.-, p r a c o d a w c y  pod  g ro zą  k a r  k o n w e n c jo n a l ­
n y c h  w kw o c ie  500.—  i 1000.- fr. szw. zab ro n i l i  so ­
bie  w ch o d z e n ia  w  ja k ie k o lw ie k  p o r o z u m ie n ia  ze 
zw iązk iem , o raz  p rz y ję c ia  k tó re g o k o lw ie k  z k ie ro w ­
ców7 s t r a jk u ją c y c h  w  p rz e c ią g u  2 lat. D a ls z ą  p e r t r a k ­
tac je  —  za  p o ś re d n ic tw e m  u rz ę d u  ro z jem czeg o  —« 
w toku.

P ań stw ow a Szkoła P o licy jn a  w  B erlin ie  o tw o rz y ­
ła  k u r s  s a m o c h o d o w y  d la  sędziów  i p ro k u ra to ró w ,  
k tó rz y  s łu żb o w e  ze sprawurmi a u lo m o b i lo w e m i  m a ją  
do czyn ien ia .  N a k u r s  le n  uczęszcza  15 sędziów.

U n as  n ie s te ty  n ie  s ły ch ać  n ic  o te in  Z u z n a n ie m  
p o d n ie ść  j e d n a k  na leży , że —  ja k  to o b s e rw u je m y  
w K rak o w ie  —  k i lk u  u rzędn ików 7 P o lic j i  P a ń s tw o w e j  
uczęszcza  na  k u r s a  sa m o c h o d o w e ,  ce lem  z a p o z n a n ia  
się z tą  dz iedz iną .

,Auto L ot44 w7 N rze  23 zam ieszcza  w iad o m o ść ,  że 
a m e r y k a ń s k a  f i r m a  R eo -C o m p an y  ą-ozpoczęła niedaw7 
no w7yi7ab iać  b lok i  m o to ró w  ze sp ec ja ln e j  k o m p o zy -

Autospori, Kraków, Bracka 2. — T elefon  21-79.



Nr. 7. A U T O M O B IL IS T A  Z A W O D O W Y 19

I V I  3 E  N  F  J  
M T I F I I J T P  - I S

c CHEVROLET
G E N E R A L  M O T O R S  w P O L S C E ,  W A R S Z A W A

Koledzy, zasilajcie fundusz prasowy! "IR!

Niska cena i minimalne 
koszta utrzymania

Powiększa klientelę i 
dochodowość każdego 
przedsiębiorstwa

Ciężarówka ChevroIet po­
siada 6 cio cylindrowy silnik, 
odznaczający się osczędnością 
w zużyciu benzyny i smarów. 
Przy szybkości samochodu oso­
bowego, koszta eksploatacji są 
minimalne. Zbudowana z naj­
lepszych materjalów, po naj­
cięższych próbach na terenach 
doświadczalnych General Mo­
tors, funkcjonuje bez zarzutu 
w najgorszych warunkach d ro ­
gowych zapewniając swemu 
nabywcy tani, szybki a nie

zawodny transport. Pakowna, 
łatwa do naładowania i do 
rozładowywania nadaje się do 
pracy zarówno w mieście jak 
i na wsi. Zwrotna, łatwa do 
prowadzenia, dzięki czterym 
biegom wprzód, wspina się z 
łatwością na najbardziej strome 
pochyłości.

Dzięki niewyczerpanym za­
sobom technicznym General 
Motors, ciężarówka Chevrolet, 
wypuszczona na rynek po 
niebywale niskiej cenie, jest do 
nabycia na ułatwionych wa­
runkach płatności. Cieszy się 
olbrzymią wziętością w sferach 
handlowych i przemysłowych, 
przyczyniając się do zwięk­
szenia dochodowości każdego

przedsiębiorstwa. Stacje obsłu­
gi General Motors, rozrzucone 
po calem terytorium Polski, 
zapewniają zmianę c2 ęści za­
pasowych, oraz fachową i su­
mienną kontrolę nad wydajną 
pracą każdego Chevroleta.

Idealny samochód ciężarowy 
na polskie warunki. W yrób  
General Motors.

Upoważnione Zastępstwa na 
cąłem- terytorjum Polski i w 
Wolnem Mieście Gdańsku.
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cji ch ron il i  i n ik lu .  Stop ten w y k a z u je  znaczne, za le ­
ty  w s to su n k u  do żeliwa. Stosowany, jest  p rzew ażnie; 
w a u to b u s a c h  i szybk ich ,  lekk ich  sam b c iio d ach  c ię­
ż a ro w y ch  o zn aczn y ch  o b ro ta c h .  J a k  in fo rm u je  p i ­
smo, w o s ta tn ic h  czasach  ju ż  i in n e  fab ryk i  ro z p o ­
częły f a b ry k a c ję  b loków  z c h rn m o -n ik lu .

G eneral M otors Co. —  Którego p ro d u k te m  jes t  
sy m p a ty czn y ,  n ow y  6-cio c y l in d ro w y  ,,( '.hevrolel“ , 
podaje w SwjttjlJ b iu le tyn ie  in te re su j  je;j v ia d o m o ś ”  
że p ro d u k c ja  s a m o c h o d ó w  z a m k n ię ty c h  w zras ta  s t a ­
le i lo g w a łtow nie .  P o d łu g  s ta ty s ty k  h u ira  b a d a ń  n a u ­

k o w y ch  tego k o n c e rn u  w ro k u  ub ieg ły m  w y p r o d u k o ­
w an o  na p rzesz ło  4 i pół m il inn i s a m o c h o d ó w , aż 
85 "Z,i s a m o c h o d ó w  z a m k n ię ty c h  
lllllllllll!lllllll!lllilllllllll!llllll!lll>lllllilllllllll!lllllll!lllllllllllll!llllllllllllllllllll!lll!lllllllllllll!lll||||||l!lllllllllllllllll!ll!lllll!

Kurtno i sorzeaaż.
Do sp rz e d a n ia  s a m o c h ó d  m a rk i  , ,B 'i ick“ , (i c y l in ­

d row y, n a  0 osób, k a ro se r ja  T orpedo , łyp  z ro k u  1922& 
45 H P, w d o b ry m  słanie, za  z ło tych 8 0 0 0 —  Adres: 
W arszaw a, u D Solec 48, S tefan  T rzeciak , a lbo: W a r ­
szawa, ul. Chm ielna 6, D ym ińsk i.

____________________________  ̂ "jL_______________

Jeneraine Przedslawiciersfwo na Woje- 
WOdzIwa: BIAŁOSTOCKIE I POLESKIE

SAMOCHODÓW

„REN1U&T”
(FRANCJO)

ff-a N. WAJNSZTEJlI  i SKA
BIAŁYSTOK rjL. SIENKIEWICZA L. 28

Jak ró w n ie ż  i in n e  ty p y  w o zó w  osobow ych  lu b  c iężarow ych, 
l a  s l 'a d i ie  o liw a  b e .izyn ć , s i.ia ry , o p o n y , Ję tk i ■ w sze lk ie  
inne  ik c n s o r ja .  — Ceny n isk  e i w ari" ik i n a jd o g o d n ie j ze. 

In fo rm a  je  na m ie jscu .

po leca  sp e c ja ln ie  Panom  szo fe rom

faxi -Landelety
6 c y lin d ro w e , 6-7 oso b o w e ,

Telefony: 244, 344, 16-55 Adres telegr.: Brosexauto BinŁYSTOK

TOWARZYSTWO HANDLU SAMOCHODOWEGO

B R O S E X A U T O “ff
Sp. z ogi . odp.

ć tc e m -  
/ / u r t ł U ' 

cC& z /X /y iu /tu

Jeneraine przedstawicielstwo: 
HUDSON MOTOR CAR COMPANY, DET­
ROIT MICH1G&N, BROCKWAY MOTOR 
TRUTO CORPORATION CORTtAND, N. Y. 

Salon wystawowy i Biuro: 
SIENKIEWICZA 12 

uaraz i warsztaty r jperacylnc: 
JURO WIĘCKA 12

Na wyjątkowo dogodnych warunkach:
Samoenody osobowe 6-cio cy­

lindrowe marKi „ESSEN": Karety, 
Torpedo I Landoleiki. 

Autobusy l ciężarowe wozy od 2 do 5 fon m arki „Brockway". — Części zamienne 
siale na składzie. — Motocykle. — Akcesoria samockodowe. -  Materiały pędne.

n(tłlK7Pi ' * strona Zł, 300, i/2 stron; Zt. 170, -j/4 strony Zr. 90, '/s strony Z). óO. — Ogłoszenia na okładce o 30°/o 
U glU dŁC lI. droższe, W tekście o 20°/0 droższe. -  Zastrzeżenie miejsca uwzględnia się w  miarę nożności bez zobowiązania.



Baczność P. T. Automobiliści!
Z dniem 1 czerwa b r,

otwarłem firmą:

AUTO-PRAD
TANI SŁAW

Kraków, Czysta S.
ENISSON

Telefon Nr. 4248.

Dynama
Akumulatory
Rozruszn -kr.

Oświetlenie
Zapłony
Przewody

/

Szybko - -

Wszelkie prace w ten 
zakres wchodzące

jak:
sprawdzanie, naprawa, 
całkowite instalacja i t. d. 
Ładowanie, przechowa­
nie i regeneracja akumu­

latorów.

t a n i o  —
s o l i d n i e .
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Rok założenia 19ua.

Uszkodzony.

Z A k e a i  i b i  a e H a K s k  u  -  m ła  ;h  a n h  J z n  y  
l SPAWA LNlA MĘT ALI

B. APPEL
KRAKÓW, Ul,. SW . ŁAZARZA L. 11, TEL. 0098

{obok C< llegiam Medicum).
W yrab ia  chłodnice nowe do samochodów w szelk ich  t ł  y6w. jako też  
u ioderyznje i n ap raw ia  sta re . W ykonn je  też b ło tn ik i m ask i i re - 
zerwoary n a  benzynę, ja k  rów nież w szelkie  roboty w  zakres b la- 

charstw a  wchodzące.

kok za ło żenia  It>u8.
Tak naprawiam każdy llod.iik 

szybko i dokładnie.

rsaprawiony.

G U r y -y , S m a h Y , R Ł b U R Y ,  A K C E S O R J A  
B O Ż Y S K A  K U  L K G W L , S A M O C H O D Y  J f  ,VE 
. U Ż Y W A N E  C R A Z  W S Z E L K I E  M A S Z Y N Y  

I N A R Z Ę D Z I A  P O L E C A :

P I  L O T "
ŁSU

N i e b i e  so lidne ,  komplety i poje 
uynczr od na jsk  o m n ie js e y c h  
do najwykwintniejszycCi poleca

K l ~ d k Ó w ,  S z p i t d i n a  1 9 .
Widsna pracownia tapicerska.

j O t *  D O S K O N A Ł E
m m *  " A a  W  K O N S T R U K C J I

A  J D  W Y T W O R N E
w  l  i  isr j  i

*Tc\r P R Z Y S T Ę P N E
W  C E N I E

NOWE W SPANIAŁE MODELE SAMOCHODÓW
1 0  C V

L W Ó W ,  P a s a ż  M i k o l a s z a  

P o z n a ł ,  u l.  D ą b r o w s k i e j  7  

Łódi, u l .  P i o t r k o w s k a  1 7 5

G eneralne przedstaw icie lstw o:'
Warszawa, u l .  W i e r  o o w a  I, 6

K R A K Ó W
Wiślita 12, tel. 43^1

Katowice, ul .  P i ł s u d s k i e g o  1 0  

TarnÓW, u l ,  M o ś c i c k i e g o  4  

G d a ń S k ,  u l .  V o r s t a d l  G r a b e n  4 9


